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Kobiety całego świata 
wzmagają walkę o pokój
Odezwa Światowej Demokratycznej Federacji Kobiet

z okazji Międzynarodowego Dnia Kobiet
BERLIN. Światowa Demokratyczna Federacja Kobiet (SDFK) opubli

kowała następującą odezwę do kobiet
— Z okazji Międzynarodowego Dnia 
Kobiet — 8 marca — Światowa De
mokratyczna Federacja Kobiet w 
imieniu 135 milionów kobiet z 65 
krajów gorąco wita kobiety całego 
świata. Pozdrawiamy wszystkie ko
biety, które zbiorą się w miastach 
i wsiach, w przedsiębiorstwach i in
stytucjach, by uczcić 8 marca jako 
dzień walki o swe prawa, o szczęście 
»wych dzieci i o pokój.

Barbarzyńskie wojny, prowadzone 
przez wrogów ludzkości przeciwko 
narodom Korei, Vietnamu i Mala
jów, przy pomocy broni bakteriolo
gicznej i chemicznej oraz bomb na
palmowych, wywołują oburzenie ko
biet całego świata i napełniają bó
lem ich serca.

Kobiety całego świata wzmagają 
swe wysiłki, by położyć kres tym 
wojnom, zapobiec ich rozszerzeniu 
na inne kraje, by zapewnić nieza
wisłość swojej ojczyzny, wywalczyć 
pokój i zażądać zawarcia paktu po
koju między pięcioma wielkimi mo
carstwami.

W roku bieżącym setki milionów

Wybory dn Rad Terenowych
w 8 republikach radzieckich

W dniu 1 bm. odbyły się wybory 
do rad terenowych w uzbeckiej, ka
zachskiej, łotewskiej, kirgiskiej, ta
dżyckiej, ormiańskiej, turkmeńskiej 
i karelo-fińskiej SRR.

W dniu wyborów w stolicach tych 
republik, w miastach, wsiach pano
wał radosny, świąteczny nastrój. Na 
frontonach domów widniały portre
ty Stalina, portrety najlepszych sy
nów i córek narodu radzieckiego — 
kandydatów stalinowskiego bloku 
komunistów i bezpartyjnych. Gma
chy udekorowano flagami państwo
wymi i transparentami z hasłami 
wyborczymi.

Wybory w 8 republikach Związ
ku Radzieckiego przeszły w dniu 
1 bm. pod znakiem wielkiej aktyw
ności politycznej wyborców. Były 
one potężną manifestacją jedności 
narodu radzieckiego, skupionego 
wokół Partii Komunistycznej, Rzą
du Radzieckiego, wokół wielkiego 
Wodza narodów, Józefa Stalina.

Zybina (ZSRR) poprawiła
w kuli własny rekord świata

Na Żarnowym Stadionie w Leningra
dzie rozpoczęły się lekkoatletyczne zi
mowe mistrzostwa sportowców Z wiąz 
ków Zawodowych. W pierwszym dniu 
zawodów mistrzyni olimpijska w pchnię
ciu kulą, zasłużony mistrz sportu Zybćna. 
uzyskała doskonały wynik 15,47 m. po
prawiając o 5 cm własny rekord świata. 

Patapowicz bne rekord Polski 
na meczu z Węgrami

W poniedziałek.. 2 bm. w Zakopanem 
rozegrano dalsze konkurencje między
państwowych zawodów łyżwiarskich w 
jeździ e szybkiej Polska — Węgry.

W biegu k®biet na 1000 m Potapowicz 
ustanowiła rekord Polski czasem 1:52,, 7 
(poprzedni rekord 
1:55.0). 2) Niemczyk 
(Węgry) 
2:06,2.

W biegu kobiet na 3000 m zwyciężyła 
Potapowicz w czasie 6:23,6 przed Roka 
(Węgry)

Potapowicz wynosił
— 1:54.4. 3) Roka 

1:58,7. 4) Fazekas (Węgry) —

6:25,4. 3) Niemczyk — 6:27.5, 
4) Fazekas — 7:10.5.

Bieg mężczyzn na 1500 m wygrał Ma 
gierowski w czasie 2:30,2, 2) Kovacs I. — 
2:31,3, 3) Skrzypnik również 2:30,3. 4) 
Konya — 2:32,2 5) Nykiel — 2:33.5.

5000 m mężczyzn wygrał Skrzynnik — 
0:14,6. 2) Konya również 9:14.8. 3) Kovacs 
I. _ 9:30,4. 4) Lewandowski 5) Elekfy.

Po dwóch dniach w łącznej punktacji 
prowadzi Polsku 1386.905:1417.729 okt.

Po zawodach ponied®’ałkowvch za
wodnicy węgierscy i no’scv udali sie do

Nowy rząd austriacki 
formuje Figi

WIEDEŃ (PAP). Prezydent Austrii 
: Koerner powierzył sformowanie no- 
| wego rządu austriackiego jednemu z 

. -----  — - , przywódców Austriackiej Partii Lu-
Poronina. gdzie zwiedzili Muzeum Leni- | dQwej Leopoldowi Figlowi.

Wtorek, 3 marca

całego świata:
kobiet w dniu 8 marca raz jeszcze 
dadzą wyraz swej woli walki o 
jedność i wezwą kobiety wszyst
kich krajów do udziału w Świa
towym Kongresie Kobiet, który z 
inicjatywy ŚDFK ma się odbyć w 
Danii w czerwcu br. Na kongresie 
tym kobiety należące do różnych i 
organizacji, niezależnie od zawodu, 
poglądów politycznych i wierzeń'

Uchwała KC KPZR
w związku z Międzynarodowym Birem Knbet

MOSKWA (PAP) Komitet Centralny Komunistycznej Partii Związku 
Radzieckiego powziął w związku z Międzynarodowym Dniem Kobiet — 
8 marca — uchwałę, w której czytamy m. in.:
Międzynarodowy Dzień Kobiet — 

8 marca — naród radziecki obchodzi 
w roku bieżącym w warunkach dal
szego wzrostu potęgi naszej socjali
stycznej ojczyzny. Masy pracujące 
Związku Radzieckiego z powodze
niem wcielają w życie program bu
downictwa komunistycznego.

Kobiety radzieckie odgrywają o- 
gromną rolę w umocnieniu potęgi 
państwa socjalistycznego, w zbudo
waniu komunizmu w ZSRR.

Kobiety radzieckie biorą żywy u- 
dżiał w rozwoju nauki, kultury i 
sztuki.

Wśród kobiet Związku Radzieckie
go jest wiele nowatorek przemysłu 
transportowego i rolnictwa, działa
czek na polu nauki i kultury, cieszą
cych się szacunkiem całego narodu 
radzieckiego. Miano bohatera Związ
ku Radzieckiego i bohatera pracy so
cjalistycznej przyznano 2.334 kobie
tom. Przeszło 800 tys. kobiet odzna
czono orderami i medalami ZSRR.

Kobiety biorą czynny udział w 
rządzeniu państwem radzieckim: 
280 kobiet piastuje mandaty depu
towanych do Rady Najwyższej 
ZSRR. 2.209 kobiet — deputowa
nych do Rad Najwyższych repu
blik związkowych i autonomicz
nych, przeszło pół mil. kobiet — do 
Rad Terenowych. Kobiety stanowią 
ponad 40 proc, sędziów i ławników 
ludowych.

Stalą opieką otoczona jest w na
szym kraju matka.
Idąc za przykładem kobiet Związ

ku Radzieckiego, kobiety krajów de
mokracji ludowej biorą czynny u- 
dział w budowie nowego życia.

Kobiety pracujące całego świata 
święcą Międzynarodowy Dzień Ko
biet — 8 marca — pod hasłem 
wzmożenia walki o pokój przeciwko 
groźbie nowej wojny.

W awangardzie międzynarodowego, 
demokratycznego ruchu kobiecego 
kroczą kobiety Związku Radzieckie
go i krajów demokracji ludowej. 
Kierując się wskazaniami Lenina i 
Stalina, kobiety radzieckie jeszcze 
bardziej rozszerzają i umacniają 
międzynarodowe więzy z kobietami 
wszystkich krajów, pomagają w u- 
trwalaniu potężnego, antywojennego, 
demokratycznego frontu, niestrudze
nie demaskują knowania imperiali
stów, aktywnie walczą o pokój i 
przyjaźń między narodami.

Kobiety pracujące całego świata 
widzą w kobietach radzieckich swych 
wiernych przyjaciół, aktywnych bo
jowników o pokój, o świetlane jutro 
narodów.
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religijnych, oraz kobiety nie nale
żące do żadnych organizacji, spot
kają się dla swobodniej i przyja
cielskiej wymiany poglądów, by 
wspólnie znaleźć rozwiązanie nur
tujących je doniosłych problemów.

Walczmy o nasze prawa i broń
my ich! Brońmy swych dzieci i og
nisk rodzinnych! Walczmy o pokój 
na całym świecie! Niech żyje 8 mar
ca— Międzynarodowy Dzień Kobiet! 

Niech żyje Światowy Kongres Ko
biet!
ŚWIATOWA DEMOKRATYCZNA

FEDERACJA KOBIET.

Orki wiosenne
Wykorzystując ostatnie pogodne 

dni rolnicy, gospodarujący na 
gruntach lżejszych, szybciej obsy
chających, rozpoczynają orki wio
senne. Oprócz województw: wroc
ławskiego, zielonogórskiego i szcze
cińskiego orki wiosenne rozpoczęli 
również rolnicy woj. poznańskiego.

Na pola pierwsze w tym woje
wództwie wyruszyły brygady poło
wę zespołów PGR Pomaizanowice, 
Oleśnica i Strzelce. Orki wiosen
ne rozpoczęły również spółdzielnie 
produkcyjne: Mnichowo, Mała- 
chowo, Gębarzewo i Rudunek. Na 
polach tych spółdzielni pracują 
traktorzyści POM Witkowo.

W powiatach: Wągrowiec, Cho
dzież i Trzcianka przystąpili do 
orek wiosennych niektórzy gospo
darze indywidualni.

W woj. szczecińskim coraz wię
cej PGR-ów, spółdzielni produk
cyjnych i gospodarstw indywidual
nych dokonuje już orek przed- 
siewnych. i

Pierwsi absolwenci SGP i S 
otrzymali dyplomy

WARSZAWA. W auli Szkoły Głów
nej Planowania i Statystyki w War
szawie odbyła się uroczystość wrę
czenia dyplomów pierwszym absol
wentom tej uczelni, kształcącej kad
ry ekonomistów naszej socjalistycz- 
nej gospodarki narodowej. W dniu 
tym dyplomy otrzymało 442 absol
wentów SGP i S.

Na uroczystość przybyli serdecznie 
witani przez zebraną młodzież mini- । 
ster szkolnictwa Wyższego Adam 
Rapacki oraz wiceminister Henryk 
Golański.

Ciekawa, szczera i bezpośrednia 
wypowiedź Natalii Dąbrowskiej wy- 

i kazała dobitnie, że w dotychczasowej

Z ogólnowojewódz.kiego Zjazdu korespondentów spółdzielni produkcyjnych 
i POM-ów.

NA ZDJĘCIU: Najmłodsze uczestniczki Zjazdu Anna Stanczew-ka i Danuta 
Ziółkowska z pow. włocławskiego. Foto IKP — Wożniewski

Wzmożemy walkę 
o socjalistyczną przebudową wsi 
Korespondenci ze spółdzielni produkcyjnych i POM-ów 

woj. bydgoskiego podsumowują wyniki swej pracy

ORZZ w Bydgoszczy o- 
korespondenci „Gazety 
którzy rozwijają swoją 
na terenie spółdzielni

Ubiegłej niedzieli w bogato udeko
rowanej sali 
bradowali 
Pomorskiej" 
działalność
produkcyjnych, komitetów założy
cielskich i Państwowych Ośrodków 
Maszynowych.

Celem Zjazdu było podsumowanie 
wyników pracy korespondentów, ich 
wkładu w polityczne, gospodarcze i 

Prezydium i sala obrad oKÓlnowojewódzkiego Zjazdu korespondentów ze spół
dzielni produkcyjnych i POM-ów.

organizacyjne umacnianie spółdziel- I letnia Krysia Maciejewska Jest
ni produkcyjnych i POM-ów w na- chlewmis trzy nią i wychowała zdro- 
szym województwie. wo 150 prosiaków, podczas gdy stary

' nhlmirm i o Hnmićnił W llh mlfll Hfl
W toku ożywionej dyskusji jaka 

wywiązała się po referacie redaktora 
naczelnego „Gazety Pomorskiej" An- i 
drzeja Nowickiego — korespondenci 
operując konkretnymi przykładami z 
terenu wskazywali na źródła osiąg
nięć oraz na przyczyny istniejących 
jeszcze poważnych niedomagań w 
swojej pracy, podkreślali koniecz
ność posługiwania się bardziej atrak
cyjnymi, bardziej skutecznymi jej 
formami. Przedyskutowane zostały. 
również problemy, związane z posta
wą społeczno-polityczną korespon
denta i jego odpowiedzialnością za 
prawdziwość informacji i krytyki. | 
Wskazywano na obowiązek stałego । 
podnoszenia poziomu ideologicznego, 
pogłębiania wiadomości teoretycz
nych i zawodowych, czynnego udzia
łu w codziennej pracy politycznej i, 
społecznej wśród pracujących chło
pów.

Szczególnie podkreślano koniecz
ność szerokiej popularyzacji przodu- 
jących form i metod pracy organiza- , 
cji społecznych i partyjnych oraz te
renowych Rad Narodowych w walce 
o spółdzielczość produkcyjną. Dysku
tanci stwierdzali, że niedostatecznie 
jeszcze niektórzy korespondenci । 
wskazują na udział kobiet i młodzie- i 
ży w organizowaniu nowych spół- j 
dzielni produkcyjnych. I tak Natalia 
Dąbrowska indywidualna chłopka z, 
Szafami pow. Rypin, która chlubnie ; 
wywiązuje się ze wszystkich obo
wiązków wobec Państwa Ludowego 
znajduje czas mimo, że jest matką 
8-miorga dzieci — aby odwiedzać 
gromady, demaskować wrogą ku
łacką propagandę i uświadamiać 
chłopów.

— Słyszy się często — mówiła Na
talia Dąbrowska — narzekania na 
kobiety, że nie zawsze są one chętne 
wstąpić do spółdzielni, że nie wszyst
kie wychodzą do pracy w spółdzielni. 
Czyja to wina? Wasza... mężów... Bo 
trzeba z żonami o tych sprawach 
rozmawiać, zabierać na zebrania, 
wprowadzać w problematykę spół
dzielczą, aby świadomość u l.„_._. 
rosła.

pracy korespondenei niedostatecz
nie podkreślali rolę i znaczenie ko
biet w walce o uspółdzielczenie wsi.

O tym, ile zapału, energii i twór
czej inicjatywy wnosi młodzież w ży
cie spółdzielni produkcyjnych mówi
ła Maria Łopuszyńska, z Dąbrówki 
Słupskiej pow. Szubin. Młodzież zor
ganizowała tam 12-osobową brygadę 
dziewcząt. BrygaSa ta pracuje wy
dajnie i ma doskonałe wyniki. 16- 

chlewmistrz dopuścił w ub. roku do 
padnięcia 62 sztuk.

Wiele miejsca w dyskusji poświę
cono również formom i metodom 
pracy agitacyjnej wśród indywidu
alnie gospodarujących chłopów. Z 
wypowiedzi w dyskusji wynikało 
jasno, że korespondenci doceniają 
znaczenie wzmożenia stałej, systema- 

1 tycznej akcji propagandowo- uświa- . 
damiającej wśród szerokich rzesz in
dywidualnie pracującego chłopstwa.

Młodzieżowy korespondent Stani
sław Ceramowicz z Mięcieżyna 
wskazywał na dobry przykład, który 
mobilizuje i zachęca do wstępowania 
w szeregi spółdzielców. On sam jako 

'* pierwszy podpisał deklarację do 
' i spółdzielni a za nim wstąpiło kilku

nastu nowych członków.
Większość korespondentów na kon

kretnych przykładach wskazywała, 
że formy wrogiej, kułackiej propa
gandy są wszechstronne, że kułak 
wszelkimi sposobami i środkami sta
ra się odciągnąć słabiej uświadomio
nych chłopów od zamiaru wstąpienia 
do spółdzielni produkcyjnej a w już 
zorganizowanych spółdzielniach pró
buje psuć robotę od wewnątrz, de
moralizować jej członków.
— Musimy mieć uszy i oczy otwarte 

na wszystko — mówili koresponden
ci — trzeba być czujnym na każdym 
kroku, gdyż wróg klasowy wykorzy- 

I stuje wszystkie nasze niedopatrzenia, 
słabe punkty w naszej pracy i stara 
się szkodzić w naszej robocie. Stąd 
wyłania się ważne zadanie intensyw
nego szkolenia i uzupełniania wiedzy 
ideologicznej i ekonomicznej aby 
sprostać ważnym zadaniom jakie sto
ją przed korespondentem w terenie.

I sekretarz KW PZPR — Kruczek 
podsumowując obrady Zjazdu po
wiedział m. in.: „Co trzeba robić, aby 
być dobrym korespondentem? Żaden 
korespondent nie będzie mógł podo- 

1 lać swym zadaniom, jeśli nie będzie 
ustawicznie i coraz dokładniej po- 

snoi- znawal teorii marksistowskiej oraz 
t-nhiet polityki Partii, jeśli nie przyswoi so-

bie wskazań Partii i Rządu Ludowe
go. Znając wytyczne Partii, .wiedząc 
do czego Partia zmierza i jakimi śród 
kami. — potrafi korespondent wła
ściwie uświadamiać, potrafi walczyć 
z niedociągnięciami, potrafi coraz 
skuteczniej prowadzić walkę z wro
giem klasowym. Zadania nasze stale 
rosną i dlatego aby je wykonać trze
ba samemu rosnąć i to szybciej niż 
rosną zadania. Jedyna droga do tego 
prowadzi przez stale podnoszenie 
wiedzy ideologicznej. Jest to gwaran
cją zwycięskiego wykonania zadań'*.

Ogólnowojewódzki Zjazd Kores
pondentów „Gazety Pomorskiej" ze 
spółdzielni produkcyjnych i POM-ów 
nakreślił zadania dalszej pracy w 
oparciu o nauki i wytyczne Krajowe
go Zjazdu Spółdzielczości Produkcyj
nej. Uwagi i spostrzeżenia na tema* 
dotychczasowej pracy koresponden
tów, jakie padły w dyskusji, oraz w 
jej podsumowaniu uzbroiły ich 
mocniej do dalszej, jeszcze aktyw
niejszej walki o lepsze jutro dla sze
rokich rzesz pracującego chłopstwa, 
do walki o pełne zwycięstwo idei 
spółdzielczości produkcyjnej.
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UCHWAŁA I KRAJOWEGO ZJAZDU
w sprawach pracy kulturalno-oświatowej 

w spółdzielniach produkcyjnych
I Krajowy Zjazd Spółdzielczości Produkcyjnej stwierdza, że dzięki pomocy 

państwa ludowego i klasy robotniczej rozwija się i krzepnie n°wa wyższa forma 
go»odarowania na wsi — spółdzielrzośćprodukcyjna, rośnie córa® bardziej jej 
oddodaływanie na indywidualnych chło pów. Wraz z rozwijającym się ruchem 
■jóliflelczości produkcyjnej dokonują się na wsi rewolucyjne przeobrażenia 
kesturalne, rośnie nowy człowiek.

Wraz z zespołową gospodarką wkracza 
■Mi wieś nowoczesna technika j nauka 
rolnicza oraz odkrycia przodującej nau
ki radzieckiej, dzięki czemu zawód roi 
nlka, sprowadzany kiedyś przez jaśnie 
pana do „wideł i gnoju" coraz bardziej 
w naszym spółdzielczym życiu wymaga 
nie tylko wysiłku rąk. ale i wiedzy, 
oświaty, znajomości praw rządzących 
przyrodą, śmiałej myśli nowateamskiej.

Szeroko wkraczają na wieś nowe za
wody: traktorzysty, kombajnera, agro
noma j zootechnika, wyrastają w na- 
•zycti spółdzielniach przodownicy rolnic
twa socjalistycznego, mistrzowie urodzą 
jów 1 hodowli, rozwija się na naszych 
polach doświadczalnictwo, powstąją koła 
mżCEurinows kie.

Wieś spółdzielcza wolna od kułackiego 
jarzma, silna swoja zespołowa forma go
spodarowania przoduje w rozwoju kul- 
turalno-oś wiat owym wsi polskiej.

ponad 30.000 spółdzielców blerze u- 
daiał w zorganizowanym przez Pań
stwo Ludowe upowszechnieniu wiedzy 
rolniczej. W ciągu zaledwie dwu lat 
pónad 13.000 spółdzielców podniosło 
swój poziom polityczny i kwalifikacje 
sawodowe na kursach rolniczych i ho
dowlanych. Pięciokrotnie w ciągu jed
nego roku wzrosła ilość szkół podsta
wowych dla dorosłych w spółdzielniach 
produkcyjnych, ponad 20.000 naszych 
dzieci w roku 1052 wychowało sie pod 
troskliwa opieką wychowawczyń — 
przedszkolanek w żH>bkach i przedszko
lach. Przeszło 40.000 dzieci znalazło 
dobrą opiekę w dziecińcach w okresie 
pitnych robót polnych.
Nasz własny spółdzielczy fundusz spo. 

łeczi.y wzrósł z 2 milionów złotych w 10- 
Icu 19S1 do blisko 5 milionów złotych w 
roku 1952. Z tego funduszu 1 kredytów 
państwowych zradiofonizowano 156 wsi 
•półdzdelczych. wybudowano lub odre
montowano kapitalnie 155 budynków 
świetlicowych oraz zakupiono urządzeń 
do tysiąca pomieszczeń o charakterze 
•ocjalno-kulturalnym. 1949 spółdzielni 
jest aradiofanizowanych.

W 227 spółdzielniach produkcyjnych 
intnleją stałe kina. Blisko 300 kin półsta
łych i ruchomych dociera do 800 spół 
dzielni produkcyjnych. 100 kin instruk- 
ttóowych przeszło spółdzielniom w roku 
1952 z pomocą w poznawaniu przodują
cych metod uprawy i hodowli oraz osią
gnięć nowoczesnej nauki rolniczej.

W co drugiej spółdzielni czynna jest 
świetlica. W świetlicach spółdzielczych 
działa 1315 zespołów artystycznych z 
20.000 uczestników.

W przeszło 2.000 spółdzielni produk
cyjnych istnieją biblioteki z liczba bli
sko 300.000 książek,, z których korzy
sta 67.000 stałych czytelników. 17.000 
spółdzielców, do niedawna analfabe
tów. dziś rozwija dalej swoją umiejęt
ność czytania w zespołach czytelni
czych.
W 215 zespołach Wszechnicy Radiowej 

podnosi swoją wiedzę społeczna i ogólną 
t.«0 spółktólelców. 2.500 chłopów spół 
dzdelców uczy się ną kursach języka ro
syjskiego, aby lepiej móc poznawać 
osiągnięcia naszych radzieckich przyj a-

Sesja naukowa I. K. K. N.
poświęcona pracy Józefa Stalina

„Ekonomiczne problemy socjalizmu w ZSRR*

Uwaga! Czytelnicy!
Tylko do 14 bm.

przyjmują listonosze oraz wszyst
kie placówki pocztowe przedpłatę 
w wysokości zł 5,00 miesięcznie 

na prenumeratę zleconą

ILl)STROW*NBCO
KURIERA POLSKIEGO
na kwiecień

Prenumerata zlecona jest je
dyną formą zapewnienia sobie 
dostawy gazety.

Tysiące synów i córek członków spół
dzielni produkcyjnych uczęszcza do 
ogólnokształcących, rolniczych i zawodo
wych szkół średnich i wyższych uczelni. 
22.000 młodzieży ze wsi spółdzielczych 
wychowuje się na dzielnych, zdrowych 
fizycznie i sprawnych obywateli w ko
łach Ludowych Zespołów Sportowych.

I Zjazd Spółdzielczości Produkcyjnej 
podkreślając osiągnięcia jednocześnie 
stwierdza, że nie zoetały w pełni wyko
rzystane wszystkie możliwości, jakie dla 
rozwoju kultury 1 oćwta>ty chłopa spół
dzielcy stwarza zespołowa forma gospo
darowania i wydatna pomoc państwa.

Często fundusz społeczny Idzie na ce
le niezgodne z przeznaczeniem. Zbyt po- 
woli rozwija się doświadczalnictwo i no
watorstwo w szeregach spółdzielczych. 
Za mały jest jeszcze udział spółdzielców, 
a w szczególności młodzieży w upow
szechnianiu wiedzy rolniczej, w kółkach 
miczurinowskich. w zespołach czytelni
czych.

Niedostateczna jest troska zarządów 
spółdzielni o młodzież, której naiećy 
wskazywać wspaniała perspektywę roz
woju. jaka jej daje spółdzielcza gospo
darka oparta na nowoczesnej technice i 
wiedzy rolniczej.

Ministerstwo Kultury i Sztuki. Mini
sterstwo Rolnictwa i rady narodowe 
wciąż niedostatecznie wnikają w nasze 
stale rosnące potrzeby kulturalno oświa 
to we. nie zawsze przychodzą z konkretną 
fachowa pomocą 1 radą w rozwiązywa
niu naszych bolączek i trudności.

Mając na uwadze stałe podnoszenie 
poziomu życia kulturalno-oświatowego 
spółdzielców, jak też doniosły fakt, że 
tylko wszechstronne umacnianie i 
przodowanie spółdzielni zarówno pod 
względem politycznym, gospodarczym 
jak i kulturalnym skutecznie przeko- 
konywuje indywidualnych chłopów o 
wyższości spółdzielczej gospodarki _
I Krajowy Zjazd Spółdzielczości Pro
dukcyjnej zwraca się z wezwaniem do 
zarządów spółdzielni produkcyjnych, 
aby otoczyły one większą niż dotych
czas opieka i uwagą rozwój życia kul
turalno-oświatowego. świetlice, szko. 
lenie rolnicze, rozwój czytelninictwa 
książek i prasy, twórczości amator
skiej j pracy LZS.

W tym celu zarządy spółdzielni po
winny:

— troszczyć arię o pełne 1 zgodne 
z przeznaczeniem wykorzystywanie 
funduszów przeznaczonych na pracę 
kulturalną oraz kredytów państwo
wych na rozbudowę żłobków, przed 
szkoli i dzieci ńców oraz na zabez
pieczenie świetlic 1 bibliotek w na
leżyte materialne wyposażenie.
— czuwać aby życie świetlicowe by
ło wYDełntone bogatą pracą zespo
łów artystycznych i oświatowych, 
aby rozwijało saę czytelnictwo ksią 
żetk i prasy żywo pracowały redak
cje gazetek ściennych.

— rozwijać pracę zespołów upo
wszechnienia wiedzy rolniczej, orga
nizować doświadczalnictwo i kółka 
miczurinowskie. otoczyć szczególna 
opieką racjonalizatorów rolnictwa, 
mistrzów urodzajów i hodowli.

— czuwać nad aktywną pracą 
LZS-ów. pomagać im w budowan.u 
boisk i zaopatrzeniu w sprzęt spor 
towy w organizowaniu zawodów 1 
gier sportowych.

— wiązać całokształt żyda świe
tlicowego z bieżącym żydem spół
dzielni i gromady.

1 Zjazd zwraca się do Ministerstwa Kul- 
' tury i Sztuki, rad narodowych i POM ów, 
aby wzmocniły organizacyjne 1 fachowe 
kierownictwo nad świetlicami, podniosły 
poziom polityczny i artystyczny spół- 
-— w ■ — — 1 ■ ■ ----  — ____  

Adresy
Ankara - Ateny -

1 Jak donosi agencja Reutera, w so- 
I botę podpisany został w Ankarze 
j agresywny pakt wojskowy między 
I Turcją, Grecją i Jugosławią. 

rtoelciych zespołów Świetlicowych, do- 
starczały im pieśni, wierszy i utworów 
scenicznych o tematyce spółdzielczej, 
aby nie było ani jednej wsi uspółdziel- 
czonej bez świetlicy

Zjazd zwraca się i apel m do sze
rokich rzesz nauczycielstwa wiejskie
go o zwiększenie p°mocy w walce o 
rozwijanie i krzewienie kultury i 
oświaty na wsi, o pomoc w organizo
waniu i klarowaniu zespołami arty
stycznymi, w rozwijaniu czytelnictwa 
i redagowaniu gazetek ściennych, o 
pomoc w upowszechnianiu idei spół
dzielczości produkcyjnej. Zjazd uwa
ża, że spółdzielnie produkcyjne powin
ny otoczyć większą troską znajdujące 
się na ich terenie szkoły i w tym celu 
zarządy spółdzielni winny rozwijać 
ścisłą współpracę z komitetami rodzi 
cielekimL
I Krajowy Zjazd Spółdzielczości Pro 

drukcyjnej zwraca się do Was, młodzieży 
wiejska, o szybsze niż dotychczas włą
czenie się do budownictwa nowego, so
cjalistycznego, radosnego życia ną pol
skiej wsi

Bądźcie aktywnymi twórcami nowego, 
lepszego, socjalistycznego życia pod kie 
równic twem Waszej bojowej organizacji 
Związku Młodzieży Polskiej.

Napięta sytuacja 
w Iranie

Agencja TASS donosi z Teheranu: 
Irańskie ministerstwo dworu ogłosiło 
28 lutego przez radio i zamieściło w 
dziennikach komunikat, który głosi, 
że szach Iranu miał zamiar 28 lutego 
wieczorem wyjechać z Teheranu 
przez Irak za granicę w celach kura
cyjnych. Jednakże — jak stwierdza 
komunikat ministerstwa dworu — 
szach „na razie odroczył podróż".

„Journal de Teheran" zaznacza, 
że 28 lutego po mieście krążyło 8 
samochodów z demonstrantami, 
którzy wznosili okrzyki promonar- 
chlstyczne. W tymże dniu amba. 
sador amerykański Henderson spo
tkał się z ministrem dworu Hos- 
seinem Ali i z premierem Mossa- 
dikiem.
Według doniesień prasy londyń

skiej, 28 lutego wieczorem w Tehe
ranie odbywały się demonstracje. 
Część demonstrantów występowała 
z hasłami monarchistycznymi, inni 
zaś z hasłami przeciwko szachowi i 
jego otoczeniu.

Powzięcie przez Szacha decyzji o- 
puszczenia kraju pozostawać ma w 
związku z rozbieżnościami między 
nim a rządem Mossadika w sprawach 
politycznych, zwłaszcza w sprawie 
monopolu naftowego.

Według doniesień dziennika „Darł". 
Mossadik udzielił posłom do medżli- 
su terminu 48 godzin na określenie 
swego stanowiska w związku z obec
ną sytuacją. Oświadczył on, że jeżeli 
parlament nie wypowie się w ciągu 
tego terminu przeprowadzi wówczas 
referendum, by zasięgnąć opinii na
rodu.

1 marca od rana w Teheranie u- 
trzymywała się nadal napięta sy
tuacja. Na wszystkich głównych 
skrzyżowaniach i ulicach miasta 
rozmieszczono samochody ciężaro
we z żołnierzami i wzmocniono 
patrole policji.

Wszelki ruch ulieznv. noczawszy 
od 23 do 5 rano został zakazany. 
Doniesiono oficjalnie o mianowa

niu generała Tagi Riiahi szefem szta- 
, bu generalnego armii irańskiej na 
■ miejsce gen. Baharmasta, który prze
szedł w stan spoczynku.

1 marca br. zakończyła się w 
Warszawie 3-dniowa sesja teoretycz
na Instytutu Kształcenia Kadr Nau
kowych przy KC PZPR, poświęcona 
genialnej pracy Józefa Stalina „Eko
nomiczne problemy socjalizmu w 
ZSRR".

W sesji brało udział kilkuset nau
kowców, pracowników szkolnictwa 
wyższego i partyjnego oraz pracow
ników frontu ideologicznego ....

W pierwszym dniu sesji uczestni
cy obrad wysłuchali referatów: rek
tora TKKN, członka Prezydium Pol
skiej Akademii Nauk Zygmunta Mo
dzelewskiego pt. „Znaczenie pracy 
Józefa Stalina — „Ekonomiczne pro
blemy socjalizmu w ZSRR dla roz
woju nauki", — prof, dr Włodzimie
rza Brusa — „Znaczenie pracy Józe
fa Stalina dla badania ekonomiki 
okresu przejściowego", redaktora na
czelnego „Nowych Dróg" — Romana 
Werfla — „Praca Józefa Stalina wy- 

j razem humanistycznęj treści socjali
zmu" oraz referatu prof, dr Stefana 
Ignara pt. „O zniesieniu przeciwień
stwa między miastem i wsią".

W drugim i trzecim dniu sesji 
obrady toczyły się w sekcjach: eko
nomicznej oraz filozoficzno - histo
rycznej.

Na posiedzeniu sekcji ekonomicz
nej członek Polskiej Akademii Nauk 

1 prof, dr Oskar Lange wygłosił refe
rat pt. „O dwóch rynkach świato
wych", a prof. Józef Zawadzki — re
ferat pt. „O podstawowym prawie 
współczesnego kapitalizmu i socja
lizmu".

Na posiedzeniu sekcji filozoficzno-

5 miliardów lat
Uwla z emsha

Nowe odkrycie nauki radzieckiej
Instytut Geochemii i Chemii Ana

litycznej im. Wernadskiego w Mo
skwie zakończył cenne badania nad 
określeniem wieku globu ziemskie
go. Dyrektor tego instytutu, czło
nek korespondent Akademii Nauk 
ZSRR, Aleksander Winogradów, któ
ry kierował badaniami, udzielił wy
wiadu korespondentowi agencji 
TASS. Stwierdził on m. in., że w 
nauce światowej istnieje wiele hipo
tez o wieku ziemi, jednakże hipote
zy te nie są oparte na materiałach 
eksperymentalnych, toteż są bardzo 
dalekie od prawdy. Możność okre
ślenia wieku ziemi powstała w re- 

(zultacie wielkich sukcesów, jakie 
osiągnęły w ZSRR fizyka, matema
tyka, chemia i geologia.

Wykorzystanie obfitego mate
riału eksperymentalnego — pod
kreślił Winogradów — oraz zasto
sowanie nowych metod matema
tycznych pozwoliło uczonym ra
dzieckim uzasadnić naukowo wiek 
naszej planety. Obliczany on jest 
co najmniej na pięć miliardów lat. 
Rozwiązanie przez naukę radziec

ką tego problemu ułatwi studia nad 
pochodzeniem ziemi i całego systemu 
słonecznego, wzbogaci kosmogonię 

1 materialistyczną. Geochemicy ra
dzieccy opracowali również metodę 
określenia wieku poszczególnych złóż 
minerałów i formacji, ‘ co odgrywa 
wielką rolę przy badania bogactw 

naturalnych i ich eksploatacji.

historycznej referaty wygłosili: czło
nek - korespondent Polskiej Aka
demii Nauk prof, dr Adam Schaff — 
„O obiektywnym charakterze praw 
historycznych** oraz członek - kore
spondent Polskiej Akademii Nauk 
prof, dr Stanisław Arnold — „Praca 
Józefa Stalina „Ekonomiczne proble
my socjalizmu w ZSRR, a niektóre 
zagadnienia historii Polski**.

Zamknięcia dyskusji dokonali: w sek
cji ekonomicznej prof. O. Lange, w sek
cji filozoficzno-historycznej —- prof. St. 
Arnold, który wskazując na aiezwykle 
szerokie bogactwo myśli naukowej, za- 
wariel w ostatniej pracy Józefa Stali
na, podkreślili, że sesja teoretyczna 
Instytutu Kształcenia Kadr Naukowych, 
poświęcona dziełu „Ekonomiczne pro
blemy socjalizmu w ZSRR“, przyczyni 
się do rozwinięcia w oparciu o te ge
nialną pracę dalszych twórczych badań 
nauki polskiej we wszystkich jej dzie
dzinach.

zakończenie ogólnopolskich 
ZIMOWYCH MISTRZOSTW 

LEKKOATLETYCZNYCH LZS
W ostatnim dniu ogólnopolskich zi

mowych mistrzostw lekkoatletycznych w 
Przemyślu zwycięzcy poszczególny cti 
konkurencji uzyskahi następujące wyniki:

MĘ2CZY2NI
Tyczka: Świątkowski (Bydgoszcz) — 

3.04, rzut granatem: Surma (Łódź) 73,55 
m. skok wzwyż: Mazur (Katowice) — 
1,76. m. trójskok: Prusinowski (Poznań) 
— 12,55, sztafeta 3 X 800 m — Rzeszów 
— 7:16,0, sztafeta 4 X 40 m — Poznań w 
składzie: Adamczewski. Ratajczak. G-rze- 
szkowiak. Olejniczak — 21,7;

KOBIETY: skok w dal — Kunysz — 
4;49 sztafeta 4 X 40 — Rzeszów.

W konkurencjach kobiet zwyciężył 
Rzeszów — 37 pkt. przed Katowicami — 
29 pkt. i Poznaniem — 24 pkt.. a w kon
kurencjach mężczyzn pierwsze miejsce 
zajał Poznań — 69 okt. przed Rzeszowem 
— 53 pkt. i Katowicami — 30 pkt.

Ostateczna punktacja zimowych mi
strzostw lekkoatletycznych LZS przed
stawia sie następująco:

1) Rzeszów — 100 pkt.. 2) Poznań — 
93 pkt.. 3) Katowice — 53, 4) Łódź — 
41, 5) Gdańsk — 37. 6) Bydgoszcz — 26. 
7—8) Szczecin Wrocław po 24 pkt., 9) 
Zielona Góra — 22, 10) Kraków — 21, 
11) Warszaw, — 20, 12) Koszalin — 10, 
13) Białystok — 5. 14) Lublin — 0 pkt.

NA BOISKACH PIŁKARSKICH 
POMORZA

Przed zbliżającymi się rozgrywkami mi
strzowskimi piłkarze pomorscy wypróbo
wali swoje siły w spotkaniach towarzy
skich. I tak w ub. niedzielę w Toruniu 
drużyna OWKS przegrała niespodziewa
nie z miejscowym Kolejarzem w stosun
ku 1:2 (2:1). Bramki dla Kolejarza Toruń 
zdobyli Kalinowski i Clrkowski II, a dla 
OWKS-u — Musiał.

W Inowrocławiu miejscowa Unia poko
nała Stal Toruń 9:2 (0:1), a w Grudziądzu 
tamtejszy Kolejarz pokonał Spójnię 
(Pruszcz Gdański) 3:2 (2:0).

We Włocławku gościli piłarze Kolejarza 
Bydgoszcz, rozgrywając towarzyski mecz 
z miejscową Unią. Mecz zakończył się 
zwycięstwem Kolejarza Bydgoszcz w sto
sunku 5:2 (4:0).

Następnym przeciwnikiem Kolejarza 
lydgoszcz przed inauguracją tegorocznego 
sezonu piłkarskiego będzie drużyna Ko
lejarza Łódź, z którą spotka się w nad
chodzącą niedzielę 15 bm. na Stadionie 
Leśnym przy ul. Północnej w Bydgoszczy.

MISTRZOSTWA BOKSERSKIE 
POMORZA

Jak już pokrótce informowaliśmy, w 
najbliższy piątek, sobotę i niedzielę od
będą się w Bydgoszczy indywidualne mi
strzostwa bokserskie Pomorza. Program 
przewiduje w dniu 6 bm. od godz. 9.30 
badanie 1 ważenie zawodników w hali 
sportowej przy ul. Dwernickiego. O godz. 
12.30 rozpoczną się już w tym dniu pier
wsze walki, następne zaś o godz. 19. W 
sobotę, 7 bm. oraz w niedzielę 8 bm. 
pięściarze walczyć będą o godz. 19. Bliż
sze szczegóły podamy niebawem.

NA SZACHOWNICY /
W ub. niedzielę szachiści bydgoskiego 

Ogniwa spotkali się w Grudziądzu w 
meczu rewanżowym z drużyną grudziądz
kiego Ogniwa. Spotkanie zakończyło się 
zwycięstwem Ogniwa Bydgoszczy w »sto-

— Tak panu nie wolno mówić. Nie wolno panu zapo-1 
minąć, że pański dorobek naukowy nie jest tylko pańską; 
własnością. Nie pracuje pan przecież dla siebie, profesorze! 
Owoce pana pracy mają służyć nam wszystkim, należą do 
całego społeczeństwa. Społeczeństwo wie o tym i społeczeń
stwo ich strzeże, wyręczając w tym pana, co jednak wcale 
pana nie usprawiedliwia.

— Zgadzam się z tym — głos profesora przycichł — ma 
pan rację. Zachowywałem się przez cały czas, jak sztubak, i 
Lekceważyłem wszystkie ostrzeżenia, kpiłem sobie z nich.' 
Popełniłem błąd, widzę to teraz wyraźnie. Nie chcę tego 

błędu pomniejszać, jest poważny i dobrze się stało, że miał 
tylko takie następstwa, lecz w pewnym niewielkim stopniu 
tłumaczy mnie fakt że wierzyłem i wierzę w uczciwość i 
ludzką i nie przypuszczałem, że na świecie istnieć może tyle 
łajdactwa! Jak zapewnie panu wiadomo, zawsze stałem na 
stanowisku apolityczności nauki. Uważałem, że nauka jest jed- i 
na. Bez względu na ustrój, bez względu na ideologię. Broniłem ■ 
tej tezy szereg razy, angażując swój autorytet, ośmieszając ■ 
się w oczach młodzieży. Nigdy mi nawet do głowy nie przy
szło,, że można sięgnąć po rezultat czyichś badań z rewol
werem w ręku! Jestem teraz zupełnie szczery, majorze, pro
szę mi ufać! Ten gangster śmiał mi jeszcze coś bredzić 
o „wolnej nauce"! Ładna mi „wolna nauka", której szer-1 
mierze żelaznym łomem dobierają się do cudzego biurka!

Był silnie zirytowany, broda mu się trzęsła, wypieki na i 
policzkach zaogniły i pociemniały.

— Przyszedłem tu specjalnie po to — ciągnął — ażeby 
oświadczyć panu, że zrozumiałem swój błąd! Niech mi pan 
wierzy, że nie przyszło mi to łatwo! Mam już siwe włosy 
i prawdopodobnie dlatego niezbyt chętnie nrzyznaję się do 
omyłek. Tym razem jednak to czynię, bo wiem, że cięższym 
błędem od popełnienia błędu test trwanie w błędzie!

— Zupełnie słusznie. Wielka szkoda, że nie wszyscy tak 
myślą. Ogromna masa ludzi wstydzi się po prostu przyznać 
do tego, że postępowała źle, albo rozumowała źle, zupełnie
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tak, jakby popełnienie omyłki było zbrodnią. Tymczasem 
omyłka zbrodnią nie jest, jest nią natomiast tkwienie w tej 
omyłce i uparte wędrowanie manowcami, o których wie się, 
że prowadzą w błoto. Cała sztuka na tym polega, żeby 
w porę się zatrzymać i w porę się cofnąć. Pan tak uczynił, 
profesorze i proszę mi wierzyć, że należycie to oceniam i że 
zwiększyło to znacznie mój szacunek do pana!

Stankiewicz wyglądał w tej chwili tak, jakby był zawsty
dzony.

— Nie mogę sobie tego darować! — westchnął — Gdybym 
wcześniej zgłosił się do pana, bezpośrednio po wizycie tego I 
gangstera, mogłoby nie dojść do tego do czego doszło!

— Być może. Nic już jednak na to nie poradzimy. Niech 
pan będzie natomiast tak dobry i opowie mi szczegółowa 
przebieg tamtej wizyty...

Kiedy po upływie pół godziny profesor Stankiewicz wy
chodził z gabinetu majora Bociana czuł się tak, jakby po- i 
zostawił tam wielki ciężar, od szeregu dni ugniatający mu | 
ramiona. Szedł szybkim swobodnym krokiem, głowę niósł 
prosto, w sercu czuł dobroczynny, kojący spokój. Przełom, | 
jaki w nim się dokonał widniał w całej postaci.

A major Bocian z uśmiechem zadowolenia na wargach 1 
wrócił do przerwanej na czas wizyty profesora pracy. My- 1 
ślał, że napad na laboratorium był jednak z pewnych wzglę- ; 
dów pożyteczny, bo otworzył oczy komuś, kto z uporem 
trzymał je zamknięte... |

2
Mały „Opel" pędził z niedozwoloną na ulicach miasta szyb

kością. Strzałka tachometra drgała koło 70-tki. Horodecki 
pochylił się nisko nad kierownicą. W uszach słyszał jeszcze 
huk strzałów, przed oczami widział leżącego na bruku 
Krzysztofa.

Wypadł z Berezyńskiej na Waszyngtona i gnał nią prosto 
w stronę Grochowa. Klaksonem spłoszył jakąś furmankę, 
o mało nie przejechał prawidłowo jadącego cyklisty, praw
dziwym cudem uniknął zderzenia z wyjeżdżającą z Gre
nadierów ciężarówką.

Zwolnił dopiero na Grochowskiej.
Z tego, że Krzysztof nie żyje. nie zdawał sobie jeszcze 

sprawy, widział tylko, że wpadł w ręce Urzędu Bezpie
czeństwa, gdyby jednak znał prawdę — nie czułby wcale 
żalu. W sercu swym nie miał miejsca na ■współczucie, żal, 
lub wyrzuty sumienia. Jego serce pełne było nienawiści, 
długo wzbierającej, nienawiści, która zalała go całego czarną 
wściekłą falą. Odczuwał w tej chwili nienawiść do wszyst
kich, do przechodniów, których mijał, do słońca, które paliło 
dach „Opla", do mijanych drzew, słupów, kamienic, do ca
łego świata!

Z trudem tylko opanował się, ażeby nie skierować wozu 
na chodnik i nie wvrżnąć nim w pierwszą wystawę. Wszyst
ko na nic, wszystko przepadło! Został sam. jak palec, jak 
szczuty, wściekły pies! T co teraz? Dokąd się skierować, co 
z sobą począć?

Gdzieś już za Placem Szembeka, w oobliżu granic miasta, 
trochę mu przeszło. Na chłodno zanalizował sytuację 1 po
stanowił, że przede wszystkim trzeba odprowadzić samo
chód do Michniewicza. Skręcił w pierwszą z brzegu uliczkę 
i po długotrwałym kluczeniu znalazł sie na Czwartaków. 

Pojechał nią prosto, minął Górkę Kawęczyńska i Elsnerów, 
zrobił ogromne koło i ul. ks. Ziemowita wjechał na Tar
gówek.
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Na wiosenną kampanię siewną

sklego dokonuje przeglądu siewnika.

0 rytmiczność handlu uspołecznionego

'y godnie z założeniami Planu 6-let- 
niego, zwiększa się z roku na 

rok produkcja nawozów sztucznych 
Np. fabryki wytwarzające nawozy 
fosforowe, podniosły swą produkcję 
w ciągu pierwszych trzech lat planu 
o 42,5 proc. Dalszy rozwój produkcji 
nawozów fosforowych uzależniony 
jest od rozszerzenia krajowej bazy 
surowcowej, przez wzbogacenie ni
skoprocentowych fosforytów, stano
wiących podstawowy surowiec przy 
produkcji tych nawozów.

W produkcji nawozów azotowych 
nastąpi w br. poważny krok na
przód, dzięki uruchomieniu nowych 
wielkich zakładów i nowych oddzia
łów produkcji w istniejących już fa
brykach. Również jeszcze w br. w bu
dujących się Zakładach Przemysłu 
Azotowego w Kędzierzynie jednej z 
największych inwestycji w przemy
śle chemicznym — nastąpi urucho
mienie pierwszego etapu produkcji 
Pod koniec br. częściowo uruchomio
ne Zakłady w Kędzierzynie będą już 
dawać tyle nawozów, normalnie 
daje duża fabryka. W ciągu najbliż
szych lat produkcja Zakładów Kę- 
dzierzyńskich zwiększy się kilka
krotnie.

Najważniejszym obecnie zadaniem 
załóg fabryk nawozów sztucznych 
jest rytmiczne wykonywanie planów 
produkcyjnych i terminowa wysyłka 
nawozów na zaopatrzenie rolnictwa 
przed zbliżającą się wiosenną kam
panią siewną.

O ile wysyłka nawozów azotowych 
po przełamaniu pewnych trudności 
związanych z dostawą na czas wago
nów kolejowych — przebiega na ogół 
zgodnie z planem, to w przemyśle 
nawozów fosforowych zachodzi ko
nieczność wzmożenia wysiłków, aby 
nadrobić zaległości i dostarczyć za
planowane ilości nawozów w termi
nie. Wymaga to ze strony kierow
nictwa ząkładów, organizacji par
tyjnych i związkowych bardziej sy
stematycznej opieki nad pracą bry
gad załadowczych oraz większej 
dbałości o stan urządzeń mechanicz

List z Austfi

Muzyka nad modrym Dunajem
Dziś największą sztuką w Austrii < jedna trzecia z nich posiada docho- 

Jest wyżyć ze... sztuki. Minęły daw- [ dy poniżej 1000 szylingów rocznie, to 
no czasy, gdy Wiedeń był miastem : znaczy 80 szylingów miesięcznie. Ni- 
walców Straussa, gdy teatry były I skie dochody kompozyŁorów krajo- 
przepełnione, a artyści nadawali ton ; wych są wynikiem konkurencji im- 
życiu miasta. Rzadko już teraz moż
na posłyszeć „Opowieści Lasku Wie
deńskiego" czy „Nad pięknym mo
drym Dunajem".

Czy wiecie gdzie się dziś codzien
nie niemal spotyka 85 procent mu
zyków wiedeńskich?

Nie jest to ani artystyczna kawiar
nia ani lokal związkowy, lecz po
czekalnia urzędu pośrednictwa pra
cy. Tylko 15 procent muzyków stoli
cy Austrii posiada stałe zajęcie. A 
reszta? Żyje z zapomóg, o ile ma 
jeszcze do nich prawo, gdyż bezro
bocie trwa już od wielu lat, lub też 
otrzymuje dorywcze jednodniowe 
zajęcie z okazji jakiejś zabawy, czy 
koncertu. Lecz nawet te dorywcze 

. zajęcia są bardzo źle płatne, gdyż 
przedsiębiorcy nie uznają umów 
zbiorowych i w razie, gdy' muzyk 
zawodowy upiera się przy honora
rium, zagwarantowanym mu umową 
— impresario angażuje muzyków 
pfftzrzei-szonycb. którzy nie otrzymu
ją żadnego wynagrodzenia, a zgadza- 

i-ją się sra* wznmiąn za pnawo zbie
gania drobnych datków od gości. Za

wód muzyka przekształca się w ten 
sposób w półżebraećwo.

Straszliwa nędza panuje też wśród 
laompozy torów austriackich. Ponad

Brygada remontowa Ferdynanda Ptzenlcznego z POM-u Kosowizna woj. bydgo- 
■- .. .. Foto: Wożnlewskl IKP

nych, które w wyniku niedostatecz
nego nadzoru wypadają często z ru
chu.

Jedną z przodujących fabryk, któ
ra systematycznie przekracza zada
nia produkcyjne jak również termi
nowo wysyła nawozy, jest Fabryka 
Supertomasyny „Bonarka". Załoga 
tej fabryki przekracza swe plany 
dzienne i w wysyłce supertomasyny 
nie ma zaległości.

Dużym ułatwieniem w przyspie
szeniu prac załadunkowych w fabry
kach nawozów będzie dalszy postęp 
mechanizacji. W wielu zakładach 
wprowadzono urządzenia mechanicz
ne, jak ładowarki, transportery ta
śmowe itp- W chwili obecnej na u- 
kończeniu jest montaż workownic 
mechanicznych w Zakł. Nawozów 
Fosfor, w Szczecinie. Wydajność tych 
workownic sięga kilkuset ton na do
bę. Mogą one zastąpić pracę ręczną 
kilkudziesięciu ludzi. Urządzenia 
mechaniczne przyczynią się do przy
spieszenia wysyłki nawozów i po
mogą zakładom, które opóźniają się 
w wykonywaniu planu — w wyrów
naniu zaległości.

Pełna mobilizacja załóg i kierow
nictwa fabryk nawozów fosforowych 
w obecnym okresie pozwoli na wy
konanie tak ważnego zadania, jakim 
jest terminowe zaopatrzenie rolnic
twa w nawozy sztuczne na wiosen
ną kampanię siewną.

Statek wchodzi do portu
Szczecin, w marcu j się łatwo, że Kapitanat jest mózgiem ' spełnia swe obowiązki, ścisłe ale krót- 

I kie. Statek wchodzi do portu, pro
wadzony przez niego niezawodnie. 
Raz po raz rozlegają się jego rozkazy.

W czasie przeprowadzania statku 
do portu kapitanem nawet najwięk- 

_ > statku jest bowiem pilot. Ta
ki, jak szczecińscy piloci — „milio
nerzy"; Konstanty Gowor, Stefan 
Nowakowski. Jan Wieczorek. Hen
ryk Maćkowiak, Eugeniusz Troja
nowski, Bronisław Peski i wielu ich 
młodszych kolegów.

Praca pilota jest trudna a przede 
wszystkim bardzo odpowiedzialna. 
Pilot jest odpowiedzialny za przej
ście statku z avant-portu do portu 
właściwego. Za jego całość. Za jego 
bezawaryiność na odcinku dzielą
cym statek od avant-portu do portu 
właściwego.

Praca ta przyjemna, gdy wszystko 
idzie sprawnie i... 
wa letnie słońce, 
ma fal. Bywa i bardzo nieprzyjemna I 
(jak w ostatnich dniach) gdy wody I 
zatarasowane są krą i gdy pracować 
musi ledołamace.

Statek wchodzi do portu. Tutaj 
wita go bosman dyżurny danego na
brzeża. Czekają cumownicy, którzy 
umocują statek przy nabrzeżu.

Jeszcze jeden telefon do Kapitana
tu. Meldunek o przycumowaniu. O- 
ficer dyżurny Kapitanatu oznacza 
miejsce cumowania na mapie orien-

-•• • :• i

Trrr! trrrr! trrrrr!
Na jednym ze stolików lokalu Ka

pitanatu Portu Szczecin dźwięczy 
sygnał aparatu telefonicznego. Dy
żurny oficer podnosi słuchawkę:

— Tu Kapitanat Portu Szczecin! 
tu Kapitanat Portu Szczecin! tu Ka
pitanat Portu Szczecin! Czy słyszy
cie mnie dobrze?

Filia Kapitanatu szczecińskiego w 
Świnoujściu zgłasza przybycie na re
dę portu w Świnoujściu jakiegoś za
granicznego statku. Prosi o pilota.

*
Kapitanat portu!
Nawet „szczur lądowy" domyśla

portowanej muzyki zagranicznej, w 
pierwszej mierze amerykańskiej.

O tym z jaką „pieczołowitością" 
odnosi się obecny rząd Austrii do 
pamiątek po wielkich muzykach 
świadczy fakt następujący. Oto na 
Placu Makarta w Salzburgu stał do 
niedawna ciężko uszkodzony bomba
mi w czasie wojny Dom Mozarta. 
Międzynarodowa fundacja Mozarte- 
um zebrała odpowiednią sumę na 
odbudowę domu. Jednakże austriac
ki minister oświaty dr Kolb prze
kreślił plany Mozarteum. Unieważ
niono orzeczenie ekspertów o zabyt
kowym. pamiątkowym charakterze 
Domu Mozarta. Dom został sprzeda
ny włoskiemu towarzystwu ubezpie
czeniowemu Assicurazioni Generali. 
I dziś wznosi się tam w miejscu gdzie 
stał Dom Mozarta, ohydny 5-piętro- 
wy biurowiec.

Dla zrozumienia lepiej tej .kultu
ralnej" polityki warto przypomnieć, 
że minister Kolb był za czasów na
zistowskich dyrektorem wiedeńskiej 
filii Assicurazioni Generali... Nic 
więc dziwnego, że towarzystwo ubez
pieczeniowe miało do pamiątki po 
Mozarcie większe prawo niż Moz ar- 
teum. P- R-

Problem rozprowadzenia masy to
warowej, towarów przemysłowych 
i rolnych, problem sieci punktów 
sprzedaży, właściwego nasycenia te
renu zarówno co do ilości punktów, 
jak 1 co do branży jest niewątpliwie 
problemem skomplikowanym. Spra
wa ta wymaga bowiem studiów nad 
siłą nabywczą ludności pracującej, 
asortymentem towarowym dostoso
wanym do zwyczajów regionalnych, 
częstotliwością zakupów, ustaleniem 
optymalnej ilości stałych i przypad
kowych nabywców w dużych mia
stach, przelotowości ulic, przy któ
rych znajdują się punkty sprzedaży 
itp. Wszystkie te elementy winny 
być uwzględniane, gdy chodzi o wła
ściwe zaopatrzenie konsumentów we 
wszelkiego rodzaju towary, szczegól
nie zaś gdy chodzi nam o rytmicz
ność zbytu, o właściwe, równomier
ne nasycanie rynku towarami maso
wego spożycia.

Zastanawiający jest jednak fakt, 
że planując całość dystrybucji, zbyt 
mało, a właściwie prawie nic — nie 
poświęcamy uwagi zagadnieniom 
związanym z uregulowaniem sprawy 
popytu, jego równomiernym rozłoże
niem na okresy tygodniowe, mie
sięczne, sezonowe, zarówno od stro
ny przypływu środków obrotowych 
na rynek, jak i zmian, zachodzących 
w handlu wskutek zmian pór roku 
i związanych z tym sezonowych za
kupów.

A sprawa ta jest godna głębokiego 
przemyślenia i przeanalizowania.

Teatr chiński na nowej (kodze rozwoju
Wielkie zmiany dokonały się w 

życiu teatralnym Chin w ciągu 
ostatnich trzech lat. Pojawiły się 
nowe 
rzono 
stości 
żono 
wielu oper starego repertuaru kla
sycznego.

Jednym z .największych ośrodków 
teatralnych w Chinach jest Szang
haj. W mieście tym czynnych jest 
ponad 100 teatrów—opery, teatry 
dramatyczne, balety, teatry kukieł
kowe, teatry operetek i . inne. Te
atry Szanghaju obliczone są na 
50,000 widzów. Teatry dają codzien-

formy sztuki teatralnej, stwo- 
aktualne sztuki o rzeczywi- 
chińskiej, przerobiono i zbli- 

do epoki współczesnej treść 

i sercem por tu.
Tak jest istotnie. Nie ma na świe- j 

cie portu morskiego bez Kapitanatu.. 
I nie ma statku, który wchodzi do • 
portu bez nieodzownych usług Kapi- ! 
tan atu. Usług? Pozwolenia! Zgody! i 
Aprobaty! ! >-<

Kapitanat Portu ma szerokie i 
ważne zadania. Nie tylko decyduje o 
wejściu czy wyjściu z portu statków. 
Tu-taj prowadzony jest dokładny re
jestr wchodzących, wychodzących i 
przebywających w porcie statków. 
Tutaj sprawowana jest władza po
rządkowa portu. Tutaj także... kapi
tanowie statków płacą grzywny za 
przewinienia (nierespektowanie roz
kazów pilota (zabrudzanie nabrzeża, 
przy którym cumuje ich statek itp.), 
bo tutaj wymierza je oficer dyżur
ny.

Głównym jednak zadaniem Kapi
tanatu jest wprowadzanie i wypro
wadzanie statków. W portach wybu
dowanych na samym wybrzeżu mor
skim zadanie to jest łatwiejsze, w 
portach rzeczno-morskich trudniej
sze. a nierzadko bardzo trudne. W 
portach takich jak Gdynia czy Ca
lais jest ono łatwiejsze niż w takich 
jak np. Szczecin czy Leningrad.

Wróćmy jednak do Kapitanatu w 
Szczecinie.

Świnoujście — avant-port portu 
szczecińskiego zgłasza przybycie ja
kiegoś statku i prosi o pilota.

Świnoujście podaje nazwę stoją
cego na redzie statku, jego banderę i 
inne szczegóły statku. Oficer dyżur
ny Kapitanatu w Szczecinie notuje 
wszystkie dane i sięga po olbrzymią 
księgę: „Lloyd's Register of Ship
ping". Sprawdza nazwę statku, tonaż, 
zanurzenie, długość, szerokość i inne 
dane „personalne". Bywa, że statek 
prosi o cumowanie przy jakimś okrę- 
ślonym nabrzeżu. Dane wyjęte z 
„Lloydu" decydują o tym. Nabrzeże 
może posiadać zbyt małą dla zgła
szającego się statku głębokość.

Teraz następuje uzgodnienie wej
ścia do portu z Zarządem Portu. Po 
dokonaniu tej czynności Kapitanat 
wysyła pilota. Równocześnie powia
domiony zostaje o przybyciu statku 
jego makler. Otrzymuje informacje 
o czasie 1 miejscu cumowania stat
ku, który ma być wyładowany wzgl. 
załadowany.

Jest pilot. Właśnie po aztormtra- 
pie wchodzi na pokład statku. Tam 1

Przyjrzyjmy się bliżej placówkom 
handlowym, szczególnie gdy chodzi o 
ich funkcjonalność na przestrzeni 
miesiąca lub tygodnia. Wahania w 
zatrudnieniu personelu są tego ro
dzaju, że w wielu sklepach, domach 
towarowych więcej niż połowa ty
godniowego obrotu ma miejsce w 
piątki i soboty po południu. W tym 
właśnie czasie personel jest najbar
dziej absorbowany, w tym właśnie 
czasie największy jest na pór klien
teli. Personel sklepowy mimo najlep
szych może chęci nie jest w stanie 
w sposób należyty obsłużyć klienteli. 
Powstają często na tym tle nieporo
zumienia. Obserwujemy również 
długie „ogonki". W tym też okresie 
punkty sprzedaży meldują powstanie 
większych mank towarowych.

Szczytowymi punktami w pracy 
przedsiębiorstw handlowych i nie 
tylko handlowych, bo również te
atrów, kin, poczty, telegrafu, banków 
— są pierwsze dni każdego miesiąca. 
W okresie następnym natomiast, 
konkretnie od połowy każdego mie
siąca — nie są w pełni wykorzysty
wane zarówno lokale, jak również 
pracownicy handlowi. W pierwszych 
dniach miesiąca tłumy klientów jak 
nawałnica oblegają łady sklepowe, 
restauracje, cukiernie: transport ze 
składów hurtowych przeciążony jest 
dostawami do punktów zbytu: kasy 
PKO nie są w stanie załatwić kole- ! cy.
jek z interesantami — tymi co wpła- Czy nie należałoby wprowadzić do 
cają za czynsz i elektryczność i tych.! handlu zmian podobnych do tej, jaką 
co wykupują weksle ratalne jak 
wreszcie tych, którzy pragną część

nie dwa przedstawienia, na któ
rych obecnych jest do 100.000 osób.

Ostatnio otwarto w Szanghaju 
kilka nowych teatrów, w tej liczbie 
teatr operowy typu europejskiego. 
W lutym br. odbyło się w teatrach 
szanghajskich wiele nowych pre
mier. Doniosłym wydarzeniem w 
życiu teatralnym Szanghaju było 
wystawienie na scenie artystyczne
go teatru dramatycznego sztuki dra

maturga radzieckiego A. Surowa 
„Świt nad Moskwą". Sztuka ra
dziecka w wykonaniu artystów 
chińskich cieszy się ogromnym po
wodzeniem wśród społeczeństwa 
Szanghaju. 

swych zarobków złożyć na książec®-' 
kę oszczędnościową. W drugiej po
łowie miesiąca obserwujemy nato
miast ciszę.

Taki stan rzeczy wytwarza niekie
dy dziwaczne sytuacje. Sprzedawcy 
stoją w ostatniej dekadzie miesiąca 
— szczególnie jeżeli idzie o branże 
niespożywcze — z założonymi ręko
ma. Gdy się zapytać takiego sprze
dawcy, czemu tak cicho, odpowie 
wam, że to wszak koniec miesiąca.

Wszystko zdawałoby się jest jasne 
i zrozumiałe i nic tu człowieku nie 
poradzisz. A jednak nie wolno nam 
przejść nad tego rodzaju stanem rze
czy do porządku dziennego.*

Zjawisko nierytmiczności popytu 
na usługi obserwowaliśmy w swoim 
czasie na odcinku komunikacji pod
miejskiej i miejskiej w dużych o- 
środkach miejskich jak również w 
stolicy. Aby umożliwić pracowni
kom szybki i stosunkowo wygodny 
dojazd do miejsca pracy, zdobyliśmy 
się na odpowiednie rozłożenie godzin 
pracy w poszczególnych działach go
spodarki. W ten sposób udało się 
nam częściowo rozładować nasilenie 
ruchu skoncentrowane na jedną lub 
dwie godziny, przez co uniknęliśmy 
poważnych strat w taborze oraz w 
roboczo-godzinach pracowniczych o- 
sób, które wskutek natłoku nie mo
gły być przewiezione do miejsca pra- 

wprowadziliśmy na odcinku komuni
kacji, by i tu nastąpiło dalsze upo
rządkowanie stanu rzeczy, by nieza
leżnie od pewnego rodzaju rytmicz
ności zakupów rozłożonej na prze
ciąg całego miesiąca przez każdego 
konsumenta zgodnej z potrzebami 
budżetu domowego, nastąpiło uregu
lowanie dopływu środków obiego
wych, tj. tych sum, jakie stoją każ
demu z nas do dyspozycji w formie 
uposażenia i wynagrodzeń. Sumy te 
stale, regularnie, miesiąc w miesiąc 
w znacznej większości przechodzą do 
kas naszego handlu uspołecznionego.

Nie wystarczą tu jedynie środki 
wychowawcze, propagandowe, by 
każdy konsument rozłożył sobie 
kwotę swego uposażenia miesięczne
go równomiernie na cały miesiąc, bo 
nie tylko o to nam chodzi. Chodzi 
nam, jak zaznaczyliśmy, o rytmicz
ny dopływ środków obrotowych na 
rynek handlu, o dopływ regulowany 
w czasie i na przestrzeni miesiąca.

W związku z powyższym słuszne 
byłoby naszym zdaniem zastanowić 
się nad formą rozłożenia płatności 
uposażeń i wynagrodzeń według róż
nych resortów w poszczególne dni 
na przestrzeni miesiąca, ustalone dla 
każdego resortu czy działu gospodar
ki. A zatem dla przykładu pracow
nicy transportu otrzymywaliby upo
sażenie każdego pierwszego, budow
nictwa — trzeciego, oświaty — szó
stego. handlu — dziewiątego, itd.

Dotychczasowa forma zwyczajowa 
wypłacania zarobków pracowników 
fizycznvch w końcu tygodnia, pra
cowników umysłowych w końcu lub 
na początku miesiąca, wnoszenia 
opłat o stałych terminach dla wszyst
kich konsumentów za czynsz, radio, 
telefon, energię itp. jest nieracjonal
na z uwagi na potrzebę wprowadze
nia rytmiczności i na tym odcinku 
gospodarki narodowej niewskazana.

Nie możemy i nie powinniśmy do
puszczać do przeciążenia handlu w 
dni wypłat i do zmniejszonego za
trudnienia, ba często bezczynności w

gdy przygrze- i drugiej połowie miesiąca. Sprawą tą 
a na wodzie nie warto się zainteresować.

Stanisław Stefański

I tacyjnej portu miniaturką statku. I._ 
praca kapitanatu odnośnie tego stat
ku jest skończona. Ale wkrótce roz
legnie się znów telefon, a ze słu
chawki popłynie głos:

— Tu Świnoujście! tu Świnoujście! 
tu Świnoujście!!! Na redę przybył 
statek „X". Prosi o pilota!.

Marek Raff

Foto — Komorowski, SopaQ



Wielki egzem n
W hali Ośrodka Centralnego Szko. 

lesiia LZS w Przemyślu rozpoczęły 
sće 1 bm. zimowe ogólnopolskie mi 
atrzostwa wsi w lekkoatletyce. W 
mistrzostwach bierze udział 200 za
wodników’ i 56 zawodniczek repre
zentujących wszystkie województwa 
z wyjątk*em kieleckiego i cool 
skiego.

Uroczystego otwarcia dokonał 
przedstawiciel Rady Głównej Zrze
szenia LZS — Lewandowski stwier
dzając, że rozwijający sie masowo 
sport na wsi polskiej jest dowodem 
opieki, jaka Rząd Polski Ludowej 
otoczył młodzież wiejska. Po wciąg 
nięciu flagi na maszt i defiladzie za
wodników rozegrano poszczególne 
konkurencje.

Zwycięzcy konkurencji męskich:
Skok w dal z miejsca: Bała (Rze

szów) — 2.7° m. b?eg 50 m — Grze 
śkowiak (Poznań) — 6,3 sek.,
pchnięcie ku.ą — Rogoziński (Po
znań) — 12,86 m. SCO m — Proszke 
łfcatowice) — 2:11,8 3000 m — Lizak 
{Hteszów) — 9:40,4.

W konkurencjach kobiecych zwy
ciężyły:

Skok wzwyż — Kunysz (Rzeszów) 
1,33 m, bieg 500 m — Biegun (Kra 
ków) — 1:35,9. rzut granatem — Sta
rzyńska (Bydgoszcz) — 42.22. 5k©k w 
dal b miejsca — Gorzelana <Poznań) 
— 1.06. 50 m — Krogu’ecka (Rze
szów) — 7,0. pchnięcie kulą — Kro 
gulecka (Rzeszów') — 9.65 rr.

Po pierwszym dniu mistrzostw 
prowadzi w ogólnej punktacji Rze
szów — 44 okt. przed Poznaniem — 
38 pkt. i Katowicami — 26 pkt.

ILUSTROWANY

KURIER SPORTOWY
W szlachetnej rywalizacji sportowej

zaman testowała wole utrwalenia pokoju
Zamknięcie X Zimowych 

Akademickich Mistrzostw Świata
SEMMERING. W niedzielę 1 bm. w ostatnim dniu X Zimowych Akade

mickich Mistrzostw Świata rozegrano slalom specjalny mężczyzn oraz otwar
ty konkurs skoków. Narciarze polscy odnieśli w tym dniu jeszcze Jeden suk
ces zajmując w slalomie specjalnym dwa pierwsze miejsca. Złoty medal zdobył 
Zarycki, zaś srebrny Andrzej Rój. Penkala był czwarty, a J. Marusarz piąty.

specjalny i zyskał najlepszy czas dnia — 58,0 sek.Slalom s.
odbył się na trasie 
długości 80C m przy 
różnicy wzniesień 
170 m Ustawiono na 
niej 47 bramek. Naj
groźniejszym konku
rentem Polaków’ był 
reprezentant ZSRR 
— Fiłatow. Zarycki, 
który w pierwszym 
przejeździć z czasem 
miejscu za Marusa-

Wyniki slalomu specjalnego mężczyzn

ZSRR - największą potę?ą
łyżwiarstwa na świecie

61,8 był na trzecim 
rzern i Rojem, w drugim przejeździć u-

Łyżwiarze Po?ski i Węgier
próbują sw>c1> sił w Zabopsnem

W ub. niedzielę rozpoczął się w Za
kopanem pierwszy w historii naszego 
sportu międzynarodowy mecz łyż
wiarski w Jeździe szybkiej na lodzie 
między reprezentacjami Węgier i Pol
ski. Zawody otworzył przedstawiciel 
GKKF Rólskl, który powita} serdecz
nie sportowców bratniego narodu 
węgierskiego.

W imieniu drużyny 
gości przemówił kie
rownik ekipy wę
gierskiej Heman 
podkreślając, że za
wody będą jeszcze 
jedną okazją do wy
miany doświadczeń 
sportowych oraz 
przyczynią się do po
głębienia przyjaźni 
między bratnimi na
rodami Węgier i Pol
ski.

Kończąc swe przemówienie, kierow
nik drużyny węgierskiej wzniósł okrzyk 
na cześć Wodza pokoju światowego Jó
zefa Stalina oraz przywódców obu brat
nich narodów Rakosiego i Bolesława 
Bieruta. Wciągnięcie na maszt sztanda
rów państwowych węgierskiego i pol
skiego i odegranie hymnów obu kra
jów zakończyło część oficjalną.

*
W pierwszym dniu zawodów łyżwiarze 

polscy wygrali wszystkie biegi i prowa
dzą 712,083:722,733 pkt.

Młode zawodniczki węgierskie Fazekas 
i Roka ustępowały w szybkości obu na
szym reprezentantkom Potapowicz i 
Niemczykównie. Natomiast zawodnicy 
węgierscy byli równorzędnymi przeciw
nikami dla naszych łyżwiarzy demon
strując dobry styl jazdy. Wyniki pierw
szego dnia zawodów były na ogół słabe 
• powodu złych warunków lodowych.

Do emocjonujących spotkań należał 
bieg na 500 m Lewandowskiego i Ko- 
vacsa Istvana, którzy uzyskali jedna
kowy czas oraz bieg na 30G0 m Elekfy 
^Lewandowskiego, Który wygrał Polak, 

na trzecjm okrążeniu. 
Gwardii zaprezentował

mimo upadku 
Skrzypnik z 
Świetną formę wygrywając oba biegi.

WYNIKI
508 m kobiety — i) Niemczykówna (P) 

W,9, 2) Potapowicz (P) 60,3, 3) Roka (W) 
•2,1, 4) Fazekas (W) 66.1 sek.

500 m mężczyzn — 1) Skrzypnik (P) 51,3, 
•) Kovacs I (W) 52,7, 3) Lewandowski
(P) 52,7, 4) Kovacs II (W) 53,2, 5) Ko- 
Łya (W) 53,8, 6) Nykiel (P) 54,1, 7) Elekfy 
(W) 54,2, 8) Magierowski (P) 57,6 sek.

1500 m kobiet — 1) Potapowicz (P) 
•:19,2, 2) Niemczykówna (P) 3:28,9, 3) Ro
ka (W) 3:36,4, 4) Fazekas (W) 3:38,5.

3000 m mężczyzn — 1) Skrzypnik (P) 
1:45,4, 2) Konya (W) 5:45.6, 3) Kovacs I 
(W) 5:49,3, 4) Lewandowski (P) 5:56.0 
DElekfy (W) 5:58,8. 6) Kovacs A. (W)
• :00,3, 7) Nykiel (P) 6:02,6, 8) Magierow- 
Ski (P) 6:04,7.

konkursem Głażewska osiągnę- 
500 m 59,4 sek., a na 1500

Poza 
la na 
3:15,8, Szczepański zaś przebiegł 5M 
w 50,7 sek. ,

Piłkarze wyszli na boisko

m

W pierwszą niedzielę marca* piłkarze 
wszystkich klas, przygotowując się do 
spotkań mistrzowskich, spotkali się w 
licznych meczach towarzyskich. Nie obe
szło się przy tym bez niespodzianek. M. 
in. Włókniarz Łódź pokonał CWKS War
szawa w stosunku 4:1.

W pozostałych spotkaniach uzyskano 
następujące wyniki:

Ogniwo Bytom — Górnik Wałbrzych 
2:0, Unia Chorzów — Górnik Bytom 4:2 
(2:2), Stal Sosnowiec — Górnik Radlin 
0:1 (0:1), Budowlani Opole — Górnik 
Chruścice 10:0 (4:0), Budowlani Gdańsk 
— Stal Gdańsk 0:1 (0:0), Budowlani Ząb
kowice — Budowlani Chorzów 3:1, Stal 
Świdnica — Gwardia Warszawa 0:2.

Prasa szwedzka szeroko omawia sukces 
łyżwiarzy radzieckich na mistrzostwach 
świata w Helsinkach. Gazeta „Stock- 
holms-Tidningen" zamieściła obszerny 
artykuł pt. ..Zdecydowane zwycięstwo 
Rosjan w mistrzostwach świata w jeździe 
szybkiej na lodzie". Autor tego artykułu 
omawiając sukces zawodników radziec 
kich specjalnie podkreśla wysoką klasę 
Gonezarenkl i Sziikowa nazywając ich 
mistrzami wyższej klasy w jeździe szyb
kiej na lodzie.

Gazeta „MOrgentidnJngen" pokre
ślą. że obecnie Związek Radziecki jest 
najsilniejszym krajem na śwlecle w 
sporcie łyżwiarskim. Korespondent ga
zety „Svenska Dagbladet" pisze, źe 
zdobycie przez GOnczarenkę tytułu mi
strza świata zostało entuzjastycznie 
przyjęte na olimpijskim stadionie w 
Helsinkach.
Bardzo szeroko komentuje również 

zwycięstwo radzieckich łyżwiarzy orasa 
norweska. Gazeta „Arbeiderbladet" za
mieszcza artykuł redaktora Illigesena, 
który pisze m. in.: „Rosjanie pokazali, że 
doszli do perfekcji w jeździe szybkiej na 
lodzie. Przewyższali oni zdecydowanie re
prezentantów pozostałych państw".

Piłkarze Ślątk
wałcza o piinuty

W niedzielę 1 bm. 
rozpoczęły się roz
grywki o mistrzo
stwo wojewódzkiej 
śląskiej ligi piłkar
skiej. W mistrzo
stwach udział bierze 
14 drużyn.

Pierwsze spotkanie 
rozegrane w dob
rych warunkach te
renowych, cieszyły
się dużym zainteresowaniem

Górnik Katowice — Spójnia Katowi
ce 0:3 (0:2), Stal Lipiny — Górnik Za
brze 0:1 (0:1), Górnik Brzozowice — 
LZS Podlesie 5:2 (2:1), Stal Czechowice 
— Górnik Niwka 1:3 (0:3).

0 Puchar Miast" w boksie

Bydgoszcz-Stargard 10:10
W Bydgoszczy od

był się w ub. nie
dzielę mecz pięściar
ski w ramach roz
grywek o „Puchar 
Miast", w którym 
reprezentacja stolicy 
Pomorza zremisowa
ła ze Stargardem 
Szcz. 10:10. Walki 
stały na słabym po
ziomie.

W Grudziądzu reprezentacja miasta po
konała drużynę Inowrocławia w stosun
ku 13:5, będąc zespołem zdecydowanie 
lepszym.

Budów lani Toruń 
i Ogniwo Łódź 
w lidze koszykówki

W ub. niedzielę za
kończyły się w War
szawie finałowe roz
grywki o wejście do 
Ligi Koszykówki. 
W wyniku pięcio
dniowych spotkań na 
miejsce ustępujących 
z Ligi drużyn kra
kowskiego Ogniwa i 
Kolejarza z Ostrowa 
zakwalifikowały się 
zespoły Budowlanych 
z Torunia 1 Ogniwa z Łodzi.

Chociaż turniej nie stał na __
poziomie, to większość spotkań była 
bardzo zacięta. Drużyny Budowlanych 
(Toruń) i Ogniwa (Łódź) były najlep
szymi zespołami turniefu i słusznie a- 
wansowały do Ligi.
W ostatnim dniu turnieju Budowlani 

(Toruń) pokonali Ogniwo (Łódź) 51:50 
(26:27), Ogniwo (Wrocław) wygrało z Ko
lejarzem (Gdańsk) — 72:65 (36:30), a Ko
lejarz (Toruń) odniósł zwycięstwo nad 
Spójnią (Kraków) — 55:54 (32:21).

Ostateczna kolejność miejsc w tabeli 
turnieju jest następująca:

1) Budowlani (Toruń) — 5 pkt. (bez 
porażki), 2) Ogniwo (Łódź) — 4 pkt., 
3) Kolejarz (Toruń) — 3 pkt., 4) Ogniwo 
(Wrocław) — 1 pkt., 5) Spójnia (Kraków) 
1 pkt., 6) Kolejarz (Gdańsk) — 1 pkt.

wysokim

Sojka i Bcrshe-L ndnerowa
t^oasLi w

W drugim dniu łyżwiarskich mistrzostw 
Polski w jeździe figurowej, rozgrywanych 
na Torkacie. wyłonieni zostali mistrzo
wie w klasie II i III mężczyzn i kobiet 
oraz w jeździe parami we wszystkich 
klasach. Jazda dowolna zarówno męż
czyzn jak i kooiet stała na wysokim po
ziomie.

Największą niespodzianką w jeździe 
dowolnej kobiet klasy II i III była po
stawa 13-letniej Zdankiewicz, która z 
dalszej lokaty w jeździe obowiązkowej 
zdołała wysunąć się na drugą pozycję 
i zdobyć tytuł wicemistrzowski. Również 
dobrze spisała się ~
Mar

12-letnia Zmijanka i

W jeździe dowolnej 
mężczyzn 
dzianką jest zajęcie 
czwai tego 
przez 
Hanzela.

niespo-

miejsca 
14-letniego. 
W jeżdz.e j 

parami w klasie mi
strzowskiej i I star
towała tylko jedna 
para Sojka — Jaj
szczokowa. która za
demonstrowała bar

dzo wysoki poziom uzyskując notę 10,8 
pkt.

Wyniki poszczególnych konkurencji: 
KOBIETY KLASA II I III: 1) Wawrzy

niak (Stal) 100,1 pkt., 2) Zdankiewicz 
(Stal) 97,1 pkt., 3. Gburska (Stal) 96.1 pkt.

MĘZCZYZNI KLASA II i III: 1) Ko- 
czyba (Budowlani) 113.1 pkt., 2) Ledwlg 
(Górnik) — 110,1 pkt., 3) Hnatyszyn (Stal) 
teM Pkt.

reźJzie Fgurowei
JAZDA PARAMI KLASA II i III: 1) 

Czakon, Machinek (Budowlani) — 8,4 pkt., 
2) rodzeństwo Konieczny (Stal) — 8,1 pkt.

KLASA MISTRZOWSKA i I.: Jajszczok 
i Sojka (Stal) 10,9 pkt.

W ostatnim dniu zawodów odbyła się 
jazda dowolna mężczyzn oraz obowiązko
wa i dowolna kobiet, w klasie mistrzow
skiej i pierwszej.

Wśród mężczyzn tytuł mistrzowski 
zdobył Sojka (Stal. Katowice), którego 
program o dużym współczynniku trud
ności stał na wysokim poziomie.

Wśród kobiet niespodzianką była do
bra jazda młodej Jankowskiej, która 
uzyskała najwyższą ilość punktów w 
jeździe * “ J ‘ ;
zrobiła również Dąbrowska. Tytuł mi
strzyni ’ ’ ’ ------•- - - •- -• -
rowa.
MĘZCZYZNI: 1) Sojka 166,9 pkt., 2) O- 

sadnik 164,5 pkt., 3) Szymocha 149,8 pkt., 
4) Staniszewski 145,5 pkt.

KOBIETY: 1) Bursche-Lindnerowa 161.4 
’ pkt., 2) Dąbrowska 161,2 pkt., 3) Jankow
ska 155,3 pkt., 4) Jajszczokowa 138,3 pkt.

Batalia saneczkarzy
na torze w Krynicy

W Krynicy odbyło się w ub. niedzielę 
otwarcie saneczkarskich mistrzostw Pol
ski. Na starcie stanęli zawodnicy nastę
pujących zrzeszeń: Spójnia, Kolejarz, 
Budowlani, Ogniwo, Unia i Zryw.

Z uwagi na złe warunki atmosferyczne 
zawody rozpoczęto z jednodniowym o- 
późnieniem. W pierwszym dniu padły na
stępujące wyniki:

Jedynki kobiet: 1) Krawczyk (Ogni
wo) czas dwóch ślizgów 4:06,2, 2) Gor
gon (Spójnia) 4:11,6, 3) Molenda (Bu
dowlani) 4:15,0.

Startowało 21 zawodniczek. Najlepszy 
czas jednego ślizgu miała Gorgon — 
2:00,9.

Dwójki mężczyzn. Startowało 31 za
łóg. 1) Andrzejak i Kucharski (Budow
lani) — 3:58,5, 2) Koszala i Napierała 
(Budowlani) — 4:05,1, 3) Grzybczyk i 
Pawłowski (Kolejarz) — 4:05,7.

Prenrera na bieżni

dowolnej. Widoczne postępy

Polski zdobyła Bursche-Lindne-

Nowy rekord w hali
W hali poznańskiego WOSS sztafeta 

męska AZS w biegu 4X800 m ustaliła no
wy rekord Polski w hali uzyskując 8:50,6 
min.

Rekord ten jest o 0,9 sek. lepszy od do
tychczasowego, należącego do drużynv 
Kolejarza z Gdyni.

OWKS i Gwardia Kraków 
oraz Gwardia .'.łapsk 
m strzaml II ligi bokserskiej

(czas obu przejazdów): 1) Zarycki (Pol
ska) — 1:59,0, 2) Rój (Polska) — 2:01,6, 
3) Fiłatow (ZSRR) — 2:02,4, 4) Penkala 
(Polska) — 2:05,6, 5) J. Marusarz (Polska) 
— 2:06,3.
Ostatnią konkurencją X Zimowych A- 

kademickich Mistrzostw Świata był ot
warty konkurs skoków rozegrany na 
skoczni Lichtenstein. Do konkurencji 
zgłoszonych zostało 23 skoczków repre
zentujących 9 państw.

Pierwsze miejsce zdobył reprezentant . 
ZSRR Skworcow. Skworcow skaczący 1 
uynamiczme uzyskał w dobrynf styfu 
najdłuższe skoki dnia.

Polacy, którzy zademonstrowali dobry 
styl, mieli stosunkowo krótkie skoki. 
Najlepiej z Polaków skakał Węgrzynkie
wicz, plasując się wspólnie z Norwe- I 
giem Teleensenem na 6 i 7 miejscu.

Wyniki:
1) Skworcow (ZSRR) 
nota 330 pkt. skoki 
63, 64,5 i 64,5 m, 2) 
Haakonssen (Norwe
gia) — nota 327,5 pkt. 
— 61, 64 , 63,5 m, 3) Fe
lix (CSR) — noU 327 
pkt. — 60,5, 62, 64 m, 
4) Henajew (ZSRR) 
- nota 319 pkt., 5) Ko- 

-------  312
Wę- 
pki. 
60,5, 
305,5

pyłów (LSRR) 
pkt., 6—7 Teleensenen (Norwegia) i 
grzynk ewicz (Polska) — no».« 307,5 
Długość skoków Węgrzynkiewicz 
60, 60,5 m, 8) Kowalski (Polska) — 
pkt., y) Rój (Polska) — 304,5 pKt., 10) Gą
sienica-Józko wy (Polska) — 302 pkt.

Ostateczna punktacja konkurencji nar
ciarskich przedstawia się następująco:

1) ZSRR — 6 złotych medali, 5 srebr
nych, 5 brązowych — 115 pkt.

2) Czechosłowacja — 4 złote, 6 srebr
nych, 4 brązowe — 115 pkt.

3) Polska — 5 złotych, 4 srebrne, 6 
brązowych — 106 pkt.

4) NRD — 1 złoty i 1 brązowy — 36 
pkt.

★
W godzinach wieczornych odbyła się w 

Semmering na placu przed hotelem Pa
lace uroczystość zamknięcia X Zimowych 
Akademickich Mistrzostw Świata. Do za
wodników i licznie przybyłej miejscowej 
ludności przemówił przewodniczący Mię
dzynarodowego Związku Studentów — 
Bereanu. W przemówieniu pokreślił on 
dorobek sportowy mistrzostw, a szcze
gólnie doskonałe wyniki biegaczy i skocz
ków radzieckich.

X Zimowe Akademickie Mistrzostwa 
Świata — powiedział m. in. Bereanu — 
obok wysokiej klasy sportowej studen
tów wykazały mocne więzy przyjaźni 
łączące postępową młodzież świata. 
Koleżeńska i przyjacielska atmosfera 
panująca przez cały czas trwania mi
strzostw jest jeszcze Jednym dow'odem, 
że młodzież zrzeszona w 5,5 miliono
wym Międzynarodowym Związku Stu
dentów pragnie pokoju i niezawisłości 
narodów.
Następnie odbyła się uroczystość wrę

czenia medali zwycięzcom ostatnich kon
kurencji oraz najlepszym drużynom w 
poszczególnych konkurencjach. Piękny 
puchar za biegi i skoki otrzymali nar
ciarze radzieccy.

Drużyna polska otrzymała puchar za 
najlepsze wyniki w konkurencjach 
pejskich mężczyzn.

Czechosłowacy wyróżnieni zostali__
wyniki uzyskane przez ich zawodniczki 
w biegach zjazdowych i slalomie.

al-

W ub. niedzielę za
kończyły się spotka
nia w II lidze bok- % 
serskiej w grupie R 
drugiej i trzeciej.

Mistrzem grupy II 
został OWKS Kra
ków, natomiast gru
py III Gwardia Kra
ków. Drużyny te o- 
raz Gwardia Słupsk 
(mistrz I grupy) wal
czyć będą o wejście do I ligi bokser
skiej.

Wyniki niedzielnych spotkań:
Unia Mała Dąbrówka —

Włókniarz Łódź —
Grupa II 

Gwardia Poznań 11:9, 
OWKS Kraków 9:11.

1. OWKS Kraków
2. Kolejarz Warszawa
3. Włókniarz Łódź
4. Gwardia
5. Unia M.

Poznań 
Dąbrówka

spotk.
9
8
8
8
8

pkt.
16

8
7
6
3

st. zw. 
106:52

74:78 
88:72 
71:79 
53:107

GRUPA 
Kraków —Gwardia

16:4, Ogniwo Bielsko 
cław 12:8, Stal Poznań 
20:0 w. o.

III
OWKS Bydgoszcz
— Gwardia Wro-
— Kolejarz Opole

2, 
3.

Gwardia Kraków 
OWKS Bydgoszcz 
Ogniwo Bielsko 
Stal Poznań

5. Gwardia Wrocław 
6. Kolejarz Opole

spotk.
10
10

9
9
9
9

pkt.
16
13
12

9
6
0

st. zw. 
122:74 
110:90
97:87 
88:90 
79:99 
54:122

do II ligi bok: orskiej
W ub. niedzielę od- 

była się dalsza seria 
spotkań o wejście do 

) II ligi bokserskiej.
A oto wyniki nie
dzielnych pojedyn
ków:

GRUPA I
Kolejarz Gdynia — 

Gwardia Gorzów 
16:4, Gwardia Szcze

cinek — Kolejarz Szczecin 8:12.
GRUPA II

KS Zamość — KS Łódź 5:15, Gwardia 
Białystok — Kolejarz Poznań 11:9.

Ogniwo Kraków — Spójnia Olsztyn nie 
odbył się z powodu wycofania się z 
grywek Spójni.

roz-

GRUPA in
Stal Radom — Ogniwo Wrocław 

Unia Piotrków — Gwardia Opole 
Gwardia Bielsko — Budowlani Warsza
wa 20:0 w. o.

15:5, 
14:6,

Gwardia Bydgoszcz
mistrzem hokejowym ZS Gwardia

Na Torkacie za
kończyły się mi
strzostwa hokejowe 
ZS Gwardia wcho- 

I dzące w skład Zimo- 
I wej Spartakiady te- 
I go zrzeszenia. Po 
I trzydniowych roz

grywkach tytuł mi
strzowski zdobyła 

■ Gwardia (Bydgoszcz) 
■ zwyciężając w decy- 
1 dującym spotkaniu
. Gwardię (Katowice) 3:0 (0:0, 1:0, 2:0) 
1 Drużyna bydgoska ukończyła turniej bez 
; porażki, 2) Gwardia (Katowice), 3) Gwar- 
• dia (Kraków), 4) Gwardia (Wrocław), 5) 
Gwardia (Rzeszów), 6) Warszawa-miasto, 
7) Warszawa-województwo, 8) Gwardia

• (Poznań).

Pływacy Stolicy zdobyli Puchar Miast
GeUnerówna i Klemińska biją rekordy Polski

W zawodach pływackich o Puchar 
Miast, które odbyły się na pływalni AWF 
w Warszawie, zwycięstwo odnieśli pły
wacy stolicy nad Katowicami w stosun
ku 106:91.

Była to ostatnia runda spotkań pucha 
rowych. po której Warszawa zdobyła 
pierwsze miejsce i Puchar Miast.

Gellnerówna (Katowice) ustanowiła 
rekord polski na 106 m st. grzbiet. — i 
1:20,9.

W zawodach padł również rekord 
Polski juniorów. Ustanowił go Kowal
ski (Warszawa) na 400 m st. dow. — 
5:18,1.

Dobra forme wykazał Wilkoszewski 
który na 100 m st. dow. z czasem 1:01,6 
był drugi przed

Lewandowski pokonał 
PotrzebowsKiego w biegu na 3km

A W szczecińskiej ha-
\\ f Z sP°rtoweJ odbyły 

'Xs V—/ /->. się zimowe lekko-
bŁv antyczne mistrzo-

\ \ stwa województwa
X.szczecińskiego z u- 

działem 52 zawodni- 
'Q ków i 14 zawodni-

czek.
W ramach zawo-1 

?? dów odbyły się na 
bieżni stadionu 

Gwardii w Lasku Arkońskim biegi na • 
1500 m i 3000 m. Bieg na 1500 m wygrał 
junior Włókniarza Szczerba w czasie 
4:21,6.

W biegu na 3000 m doszło do pojedyn
ku między czołowymi średniodystan- 
sowcami Polski Potrzebowskim i Le
wandowskim. Po zaciętej i interesują- ' 
cej walce dzięki wspaniałemu finiszowi 
zwyciężył Lewandowski w czasie 9:16,0 
przed Potrzebowskim — 9:16,0 i Gło
wackim — 9:43,2 (wszyscy AZS).

' Ogółem pobito 6 rekordów okręgu w 
: hall. Dobry wynik uzyskała młoda za
wodniczka Włókniarza Baranowska w 
hlegu na 400 m — 1:09,8 oraz Spychalski 

j w skoku wzwyż — 1,77 m.

Prociem (Katowice).
Gryka (Warszawa) 

wygrała 200 m żab 
ka w 3:05,4. zwycię
żając Mrozównę (Ka 
towice).

W poszczególnych 
konkurencjach zwy. 
ciężyli:

MĘZCZYZNI: 100 
m st. dow.: Mrocz
kowski (W) — 1:00,1. 
200 m żabka — Do- i 
browolski (W) 2:52,1, 
100 m st. grzbiet.: 
Sambala (Kat.) 1:14.6. 

m st. dow. Kociszewski (W) — 5:08.4, 
m st. motylk. — Jaworski (W) 1:14.9,

War

400 
100 
sztafeta 4 razy 200 m st. dow. 
szawa — 10:09.9 min.

KOBIETY: 100 m st. grzbiet: — Gell
nerówna (Kat.) — 1:20,1 (rekord Polski), 
100 m st. dow. — Mtlnikiel (Kat.) 1:13.3. 
100 m st. mot. — Grvszczvk (Kat.) — 
1:28,2. 200 m żabka — Gryka (W) — 3:05.4, 
400 m st. dow. — Dzikówna (Kat.) — 
5:52,0. sztafeta 4 razy 100 m st. dow. — 
Katowice — 5:05,8 min.

W skokach do wody kobiet zwyciężyła 
Chrzaszczówna (Warszawa) 40 53 pkt.. a 
w skokach mężczyzn — Baklarz (War
szawa) — 67,70 pkt. W meczu piłki wod
nej Warszawa pokonała Katowice 4:1 
(0:1).

WROCŁAW — POZNAN 93:81
Mecz pływacki o Puchar Miast mie 

dzy Wrocławiem i Poznaniem zakończył 
■de zwvciestwem Wrocławia 93:81.

podczas zawodów ustanowiono re
kord Polski młodzików — Klemińska 
(Poznań) na 100 m st. grzbiet. — 1:29,8, 
rekord Polski Juniorów na 100 m st. 
motylk. Wilczyński (Wrocław) — 1:19,4, 
oraz rekord okręgu wrocławskiego —

na 400 m st.Bemówma (Wrocław) 
dow — 6:11,8 min.

-------* Bardzo dobre wyni- 
ki uzyskali również:

c------ Tołkaczewski na 100
’ —r m st. dow. 59,7 sek..

1:30,2

Kłap- 
63.20. 
Wro-

' znań) na 100 m st. 
mot. — 1:13,9, Le
wicki (Wrocław) na 
400 m st. dow. — 
5:05.6 oraz kobiety: 

Przyborowicz (Poznań) na 400 m st. do
wolnym — 6:03,6. Kirchnerówna (Wro
cław) ną 100 m st. grzbiet. — 1:25,4. Ce
dro (Poznań) na 100 m st. mot. 
min.

W skokach do wody zwyciężył 
tocz przed Skotnickim (Poznań) — 
W meczu piłki wodnej zwyciężył 
cław 7:5 (5:4).

SZCZECIN — KRAKOW 85:81
Na basenie krytym w Szczecinie od

było się spotkanie o zimowy Puchar 
Miast między mistrzami grup terytorial
nych — Szczeci nem i Krakowem o wej
ście do grupy pierwszej. Wygrał Szcze
cin 85:81

Konkurencje pływackie zakończyły 
ste zwycięstwem Krakowa — 72:70 pkt. 
i dopiero mecz niłkj wodnej wybrany 
nieoczekiwanie wysoko 9:0 przez dru
żynę gospodarzy dał im ogólne zwy
cięstwo.

Drużynowe
mistrzostwa Polski
w tenisie stołowym

W IV rundzie dru
żynowych mistrzostw 
Polski w tenisie sto
łowym uzyskano na
stępujące wyniki: 
Stal Siemianowice — 
Spójnia Tczew 9:1, 
Stal Wrocław — Ko
lejarz Szczecin 7:3, 
Unia Kruszwica — 
Stal Warszawa 5:5, 
Unia Szczecin — 

:0. Włókniarze ZielonaUnia Szczecinek 10.„, .,
Góra — Stal Poznań 0:10. Budowlani Bia
łystok — Gwardia Lublin 2.8 Kolejarz 
Warszawa — Spójnia Łódź 3:7, v i:niari 
Łódź — AZS Lublin 8:2, G6 n Święto- 
chłowice — Ogniwo Kraków 3:7.
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i Eałcopane, w lutym
EFebrani w jasnej salce, w 
« skupieniu słuchają wykładu 

starszego pana w białym ki
tlu. To dr Fischer — jak 
w każdą sobotę — wygłasza ko
lejną pogadankę z cyklu „Co powin
niśmy wiedzieć o gruźlicy i walce z 
tą chorobą".

— A więc powtarzam — kontynu
uje swój wykład dr Fischer — za
sadniczym zadaniem każdego sana
torium jest przywrócenie choremu 
zdolności do pracy...

Słuchaczy bardzo interesują słowa 
doktora. Poznać to po ich twarzach. 
Nie dziwmy się zresztą. Dr Fischer 
mówi przecież o sprawach, które są 
im w chwili obecnej najdroższe, mó
wi — jak powinni postępować cho
rzy na gruźlicę, żeby wrócić do zdro
wia, do sił, po które przyjechali 
właśnie tu, do sanatorium w Zako
panem. Wykłady te uświadamiają 
chorych, a świadomość — to prze
cież, obok zabiegu lekarskiego, po
tężny czynnik hamujący rozwój cho
roby u chorego i w całym społe
czeństwie.

Po skończonym wykładzie pozosta
ło jeszcze sporo czasu do obiadu. 
Wykorzystałam go na rozmowę z 
mieszkańcami sanatorium. Jednym 
z nich jest S^zak Erwin Kroczek, 
który już piąty raz jest w sanato
rium. Gdy zapali na gruźlicę miał 
17 lat. Pracował vowczas w kopalni,

W Sanatorium pod Giewontem
ski, pracownik fizyczny Henryk Ja- 
szyna, przełożona pielęgniarek sio
stra Jadwiga Matusiewicz wyróżnio
na odznaką za wzorową pracę W 
służbie zdrowia, dalej: palacz Wła
dysława Skupień, kelnerka Ewa Mar
tynik i inni. Kierownictwo sanato
rium wyraża się z pełnym uznaniem 
o ofiarnej pracy załogi.

— Ostatnio np. — mówi wicedy
rektor społeczno-wychowawczy Piotr 

I Ćwik — w wielki kłopot wprawiła 

i tu sprawę rozwiązała młoda 
--------- _ . .. . . ZMP-ówka Ewa Martynik, która po- 
łodzienny jadłospis. 5 razy dziennie za SWQją normalną pracą zobowią- 

™ —------------ —---------------------------------------- b^iXu'l zala się pomóc przy praniu ręcznymz bardzo nielicznych cieni sanato- > mie, np. dziś, blisko 4,5 tys. Kalorii, i samym uchroniła zakład przed
___ ____ r~> r>awr>1 nndwvższaia SOD1C J ___ : ______

JF ocfzr/sftzdrowiem

znowu stana przy warsztacie
I tu nastąpił przełom w życiu ślą- । 

skiego górnika.’Po powrocie z 5-mie- 
sięcznego pobytu w sanatorium mógł 
przystąpić do pracy, mógł poczuć się 
potrzebnym społeczeństwu. Kierow
nictwo kopalni, do której się zgłosił 
przydzieliło mu lżejszą pracę, a po- i 
tern doszkoliło na kursach wieczoro- I 
wych i dziś Erwin Kroczek jest tech- I 
nikiem w bytomskiej kopalni.

Jednak nieleczona w pierwszych i 
latach choroba pozostawiła trwałe; 
ślady w organiźmie śląskiego górni- i 
ka. Co pewien okres musi on wy- | 
jeżdżąc do sanatorium na leczenie 
klimatyczne

see zebrań, gier towarzyskich, nada
jącego się na świetlicę, w której 
znalazło by się miejsce dla wszyst
kich jego kuracjuszy. Używanie sali 
jadalnej do innych celów, każdora
zowe przemeblowywanie jej — to 
tylko zło konieczne. Jest ono jednym

| smażonych kotletów. One to, obok 
zupy pomidorowej z ryżem, ziemnia- _ w _____ ....______

। ków, buraczków z chrzanem i kom- awaria pralni mechanicznej. Ale 
I potu z jabłek, stanowią dzisiejszy!
i obiad. Na tablicy wypisany jest ca-

: jedzą kuracjusze spożywając w su- |

jako ładowacz.
— To w czasie okupacji pan 

chorował — rozwjam rozmowę.
— Nie. W 1939 r. na wiosnę.
— I wówczas vyjechal pan pierw

szy raz do sanaorium?
— O nie, wówzas zostałem zwol

niony przez zariąS kopalni. Stara- , 
łem się pół roki » wyjazd do sana- | 
torium. ale wyhłhła wojna, potęgi । 
nastąpiła okupiła. Przy pomocy; 
krewnych jakoś Jrzetrzymałem, ale 
w 1945 r. już ty» zabieg szpitalny, 
któremu się W w stanie
utrzymać mnie zy życiu- Zimą 1947 
r. wyjechałem *™szy raz do sana
torium na Do< S1!»sk- N.le mogłem 
wówczas poj’ ego’ ze mlmo’ 1Z n!e pracowałem . leczenie sanatoryjne, 
a nawet poz> mlalem bezpłatne.

za-

rium Bojowników. O rozwiązaniu 'Niektórzy nawet podwyższają sobie । pj-żyki-ym- skutkami awarii, 
problemu świetlicy powinna poważ- I dzienną wartość kaloryczną przez... I ___„ ;
nie pomyśleć dyrekcja zespołu sana- " 
toriów zakopiańskich, tym bardziej,! 
że jest to problem niesłychanej wagi 
w prawie całkowicie zamkniętych,; 
izolowanych od życia miejskiego sa
natoriach przeciwgruźliczych.

i . Wróćmy jednak do sali jadalnej
Współlokstor Kroczka, młody stu- i skąd dochodzi nas apetyczny zapach 

dent Uniwersytetu Jagiellońskiego | 
Stefan Kania, nie będzie chyba po
trzebował 5 razy wyjeżdżać do sana
torium. Jego chorobą, z miejsca, gdy 
tylko wykryto jej początki, zajęła się 
krakowska poradnia przeciwgruźli- ( 
cza. Kania w ciągu miesiąca skiero
wany został na leczenie do Zakopa
nego. Trzymiesięczny pobyt, nadzwy
czaj sprzyjające leczeniu warunki i 
odpowiednia ilość lekarstw przydzie
lonych mu przez zakład pozwoli Ka
ni wznowić siudia. Gruźlica, uchwy
cona w początkach swego rozwoju 
jest uleczalna ! dlatego też Kania — 
jeżeli dobrze zapamięta wskazówki, 
udzielane kuracjuszom w wykładach 
dr Fischera — nie będzie potrzebo
wał wracać jti: do sanatorium.

Donośny dzwonek przerwał naszą 
rozmowę. Wszyscy udają się teraz do 
wspomnianej na początku sali, która 
jest jednocześnie jadalnią, salą od
czytową, salą kinową i miejscem u- 
roczystych akademii. Niestety sana
torium „Bojowników o Wolność i 
Demokrację" — bo taka jest jego na
zwa nie posiada odpowiedniego po
mieszczenia nadającego się na miej-

Po obiedzie, tak samo, jak przed
aX donnie SvmSyczna kek źakowanie na werandzie. Z przykro- 

I nerka Adela Czarnecka wraz ze swy- ścią jednak stwerdziłam,’
mi tninżankami snieszv sie iak może, kow korzystają zaledwie 3 ( )

(Foto — dr T. Cyprian)

mi koleżankami spieszy się jak może, 
aby tylko zaspokoić żołądki kuracju
szy. Od tego przecież zależy ich szyb
ki powrót do zdrowia.

Z rozmowy z kuracjuszami, z kie- ( 
rownictwem sanatorium i z własnych 
spostrzeżeń nie trudno wy wniosko- ; 
wać, że personel „Bojownika" dosko- ! 
nale zdaje sobie sprawę z zadań, ja
kie ciążą na pracownikach tak waż- | 
nej dla społeczeństwa placówki służ- < 
by zdrowia. Postawa pracowników; ----------
daje tego nie raz dowody. Np. w ro- j nych miejsc na niej. Do dyrekcji ze- 
ku ub. pracownicy samorzutnie po- ‘ społu można mieć żal że sanatorium 
stanowili przenieść własną stołówkę | ’ 
z parteru do wyremontowanego po- 1 
mieszczenia w suterenie, urządzić 
portiernię poza budynkiem głównym. • 
W sumie pozwoliło to na zwiększę-1 
nie ilości miejsc sanatoryjnych o 16 
w porównaniu z 1951 r.

Bardzo niski, najniższy bodajże zel 
wszystkich zakopiańskich sanato
riów, jest tu stosunek ilości persone
lu do ilości chorych. Wyraża się on 
cyfrowo jak 38 : 102. Załoga osiągnę
ła to tylko dzięki współzawodnictwu, 
które obejmuje ją w 100 proc.

Poważny udział w sukcesach zało
gi sanatorium mają miejscowi przo
downicy pracy zawodowej i społecz
nej jak intendent Kazimierz Litwiń

osoby. Dyrektor sanatorium dr Unic
ki potwierdza fakt, że chorzy nie
chętnie korzystają z werandy. Jest 
ona zimna, nieinteresująca i nudna. 
Nie można więc mieć pretensji do 
kuracjuszy, ale można mieć żal do 
dyrekcji zespołu, która dawno już 
minimalnym nakładem kosztów mo
gła zamienić 2 piękne tarasy na wzo
rowe werandy, albo też postawić o- 
becną werandę w innym miejscu. A 
wówczas na pewno nie było by wol-

nie jest zradiofonizowane, bo stanu 
obecnej instalacji bynajmniej nie 
można tym mianem określić. To są 
drobne sprawy, ale istotne, mające 
wpływ na samopoczucie wrażliwego, 
zamkniętego w obrębie zakładu pa
cjenta. Sprawy te niepotrzebnie psu
ją całość wspaniałych warunków le
czenia. I dlatego nie wolno takich 
spraw zaniedbywać. Usunięcie tych 
na prawdę nielicznych cieni pozwoli 
załodze miłego sanatorium Bojowni
ków o Wolność i Demokrację wysu
nąć się na czołowe miejsce w zako
piańskim zespole, a kuracjuszom te
goż sanatorium — pomoże jeszcze 
prędzej znowu stanąć przy swych 
warsztatach pracy.

Irena Widacka
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LODÓWKĘUWAGA GRODNICY i DZIAŁKOWCY, Sprzeda
ła nasi' waTzyw — własne; hodowli, siła kieł- 
kowani proc- — gwarancja. Groszek „Telefon" marsz? ael<’ny. groszek „Viktoria" duży okrą | 
aiv ca zytawska „okrągła plaska", marchew | 'S-1* ..konserwator- 
Duw ’ pietruszka „Berlińska" jednokorzenio- 

wa >„8‘“w:ssta „Dippego", rzodkiewka „Non 
nlus a.'^- a?usta „Amagier" — wysoki pień. 
kaia-n-e- e5^a or?z większą ilość sadzonek ce- 
bil, ■ i>ar'i’2 niska — wysyłam za zalicze- 
D^tanisław Kwiatkowski, Gniew. Gdańska 3.

kupi Hotal „GRBiS**
Bydgoszcz, Al 1 Maja 14 
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RADIO 3-lampowe ..No
ra" sprzedam. Kujawska 
nr 18-1. od godz. 16. (13896

[~Pfr0WN>CY POSZUKIWANI

SLUSA, długoletnią praktyka do remontu 
sprzętu jowlaneso zatrudni WZBPP, - Baza UnarZ49°^ansFOr,Owa' B>',gOsacz’ UL Ge"n7m

WÓZEK sportowy, wzór 
czeski, korzystnie sprze
dam. Kujawska 93-4.

(13834

KALKUL,BVCHRONOMETFAŻYSTĘ zatrudni 
od zaraz 1 żelazo-Metal" Bydgoszcz, uL Dwór. 
cowa 32. Vj>nid d0 omówlenia na miejscu. Zglo- 
*zenia w g,jnach od 7 do 15. (13i88k

DOMY, wille, plac.’ go
spodarstwa sprzeda — po
szukuje Pośrednictwo — 

l Bydgoszcz. Śniadeckich 
i nr 48^(13892g 
’ LÓZKO dziecięce sprze- 
| dam. Bydgoszcz. Slaska 

nr 11 m. 6. (13904

BRYGADZISr BUDOWLANEGO (majstra) 1 STU
DNIARZA ZęiaslDmi narzędziami przyjmie na
tychmiast do,rvgad. budowlano-remontowej Ze
spół PGR 25 W«Iycz. poczta 1 stacja kolejowa 
Wąbrzeźno, (13;79k

WÓZ ogumowany na 20 
sprzedam. Grzeca. Trysz- 
czyn. pow. Bydgoszcz.

(13894 g

WYKWALIFIKOWANĄ SILĘ Uv księgowości zaan
gażuje natychiast Zakł*d Wytwoi^gy serów To 
pionych, Toru, ul- Podgórska 6-19. teł. 493. (13789k

sprzedam. 
Bydgoszcz 

(13914 g

KSIĘGO WE(O( -Ą) TECHNICZNEGO(Ą), cieśli, 
Murarzy. JeKARZY i ROBOTNIKÓW w bryga
dzie budowlanej przyjmuje od zaraz PGR Zespół 
Jastrzębie, poczta Drzycim. p°w. Swiecie. Płaca wg 
układu zblproweg) budownictwa wraz ze świad
czeniami wg ukłaiu zbiorowego rolnictwa. (13785k

POMPĘ z motorem nowa 
ssąco-tłoczaca 
Oferty IKP 
..13914".______
ROWER męski stan pier
wszorzędny. sprzedam. —
Bydgoszcz. Olszewskiego 
nr 8-?. (13918g

DOMEK z ogrodem na 
przedmieściu zamienię na 
podobny w mieście. Ad 
res wskaże — IKP Byd
goszcz.. (13909g
POKÓJ w Łodzi z wygo
dami zamienię na podob
ny Bydgoszczy. — Oferty 
IKP Bydgoszcz .,13911*.

(13911

|| kupno j|
MASZYNĘ krawiecką lub 
damską bez stołu kupię. 
Grunwaldzka 137 m. la. 
___________________ (13514g 
MASZYrNĘ do szycia ku
pie. Bydgoszcz, ul. Het
mańska 3-6^(13620 
W7ÓZ ogumowany jedno 
konny lub platformę w 
dobrym stanie kupie. — 
Oferty IKP Bydgoszcz 
..13912".(13912 g
MOTOCYKL setke — na 
starter, stan bardzo do
bry. kupie. Wiadomość: 
ul. Przyrzecze 12-2. (13854
OWCZARKA alzackiego 
lub wilka rasowego, wiek 
do 5 miesięcy, kupie. — 
Oferty IKP Bydgoszcz 
„13876". (13376

g! POSiny ||

PRZEDSTAWICIEL 
przyjmujący zanówienia 
na portrety potrlebny. r- 
..Studio". PoznaM. Siemi
radzkiego 3a. (13778k
WOŹNICA do furmań- 
stwa potrzebny, — Byd
goszcz. Mińska 14. (13930

I POMPĘ z motorem nowa 
ssaco-tłoczaca

i Oferty IKP 
„13895".

sprzedam. 
Bydgoszcz 

(13®95g

LISA srebrnego sprzedam 
Adret wskaże IKP Byd
goszcz. (13901g
MASZYNĘ dziewiarska
7-35 sprzedam. — Adres 
wskaże IKP Bydgoszcz. 

(13916g

DOM z ogrodem względ
nie gospodarstwo do 10 ha 
dobrej ziemi przy mieście 
kupie. Miejscowość obo
jętna. Ofertv IKP Byd
goszcz .,13913". (13913g

| DZIERŻAWY I

SKRZYPCE dobre oka
zyjnie sprzedam. Adres 
ws>każe IKP Bydgoszcz.

(13924g

SZAFĘ trzyczęściowa no
wa sprzedam. Bydgoszcz. 
Racławicka 13-3. (13900g

ROWER męski sprzedam.
1 Bydgoszcz. Śniadeckich
inr 63 10. (13363g

POMOC domowa zaraz 
potrzebna. Stefan Winter. 
Ąl. Mickiewicza 9-3. II p. 
Zgłaszać sie od godz 14 
do 18. (13897g

DOM jednorodzinny. 2 
morgi ziemi — 37.000. pię
tro wv — 35.000. plac 930 
np kw. — 75.000. 2500 m kw.

15.000. gospodarstwo — 
( sprzeda Pośrednictwo Nie 
ruchomości — Bydgoszcz

Ł £nayd££ezbna “•

(13919C KLATKI dlB kanarkól, 
okazyjnie sprzedam. Ad
res wskaże IKP Bvd- 

goszcz. (13890

GOSPOSIA .samodzielna 
do 2 osób i siedmiolet-

SPR7EOA7 T|

WÓZKI, autka koszykowe 
i spacerowe, pędzle ma 
larskie poleca H świetlik 
Poznań Wrocławska 13.

(11963

WÓZEK dwukołowy. «»tan 
dobry, sprzedam. Byd
goszcz Lubelska 1 m. 2. 

(13875
DZIAŁKĘ ogrodnicza 300 ;----------------------------
m kw. przy ul. Bielick e1 WÓZEK autko i sportów 
sprzedam. Zgłoszenia — 
Bydgoszcz. Orla 37 C“ 
łowski. (13873)

— ke stan dobry sprzedam 
Or {Bydgoszcz. Toruńska 56-2 
*73) ’ (13882c

RADIO ..Telefunken" 220 
prąd zmienny sprzedam 
Bydgoszcz, ul. Sienkiew’ 
cza 4. 1 d.. od godz. 16. . . . . , , .

(139032 scu ?7ięola- seleny, kolej.

GOSPODARSTWO przy
Gnieźnie 2.27 ha. budyń 
ki dobre kuźnia na miej-

; t>rzy szosie 
'dam lub 
Wiadomość:

tanio sprze- 
wv dzierżą wie.

Nowak. —
P1ANINO czarne dobry 
stan, tanio sorzedam. — 
Adres wskaże IKP Bvd Wrzawa 26. Ostrobram- 
goszcz. (1378* ska 116 2. (13883g

WÓZEK sportowy. skrzyp 
ce sprzedam. Bydgoszcz. 
Kościuszki 50-3. (13906
PIERZYNĘ sprzedam. — 
Bydgoszcz. Chopina 28 3. 

(13917g
WÓZEK autko sprzedam 
Bydgoszcz. Wawrzyniaka 
nr 2-2. (13997
|| ZAMIANY |g

POKÓJ 6X5 używalnością 
kuchni. 1 piętro, z balko 
nem. słoneczny w Byd
goszczy Al. 1 Maja 81-3. 
zamienię na pokój z ku 
chnia w Toruniu. Wiado
mość: Zieliński. Toruń. 
Sobieskiego 62-12. (13733k
MIESZKANIE 2 pokoje z 
używalnością kuchni za
mienię na podobne lub 
wteksze. — Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz. (13864g
MASZYNĘ leworamienna 
zamienię na krawiecka. 
Pomorska 71 m. 3. (13873g
2 POKOJE kuchnia, wy
godami. weranda oraz o 
grodem owocowym 
żliwościa trzymania 
wentarza
tramwajowy) zamienię na 
2 pokoje z
śródmieściu Adres wska. 
że IKP Bydgoszcz. (13910

mo- 
in-

(przystanek

kuchnia

REDAKCJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
Czerwonej Armii '0 Centrala telefoniczna: 33-41 I 33-42 
Dział ogłoszeń w Bvdgoszczy Generalissimusa Stalina 2 
(Pod Arkadami) Teł 24-29 Konto PKO IKP nr VI-140

ODDAM w dzierżawę go
spodarkę rolną 8 ha z o 
grodem owocowym. Win
centy Kublicki. Jabłono
wo Pom„ Zamek, pow.
Brodnica. (13777k

SI “O*1" IB
ODWOŁUJĘ obelge rzu 
eona na ob. Cemke. — 
Henryk Chylewski. Choj
nice. (13781k
PLISOWANIE, urządzenie 
sprzedam, nauczę pliso
wać. Zaczkiewicz. Świd
win. Chrobrego 19. (13773k
ODWOŁUJĘ obelge rzu
coną na ob. Mrówczyń
ska. ul. Sieradzka nr 31. 
Wyrwicka z siostra. (13867

Dnia 1 marca 1953 r. o godz. 2.30 zmarła 
opatrzona Sakramentami św. moja naj
droższa żona, nasza najukochańsza matka, 
teściowa i babcia śp.

Stanisława Płoszyńska
1 domu Naskręt, przeżywszy lat 49

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 4 bm. 
o godz. 16.30 z kaplicy cmentarza Najśw. 
serca Pana Jezusa.
O czym zawiadamiają w głębokim smutku 
pogrążeni
Bydgoszcz, ul. Pomorska 54-22.

Za złożone wyrazy współczucia oraz wzięcie 
udziału w pogrzebie śp.

Władysława Rumińskiego
ks. prób. Balcerkowi, krewnym, znajomym 
współlokatorom, ZZK, pracownikom PKP Dzia
łu XI Warszt. Mech, nr 13, Orkiestrze ZZK, 
prac. „Spólnoty Pracy" i Orkiestrze Polskiego 
Radia składa tą drogą serdeczne „BOG ZA
PŁAĆ" ZONA z RODZINĄ
Bydgoszcz, w marcu 1953 r. (13877

MĄZ i RODZINA
(13933

Dnia 28 lutego 1>M r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach opatrzony Sakra
mentami św. mój najdroższy mąż. syn, 
brat.„ stryjek, wujek 1 szwagier śp.

Feliks Wasilewski 
bankowiec, przeżywszy lat M 

Pogrzeb odbędzie się dnia 3 marca br. 
o godzinie 17 z domu żałoby przy ul. Sień, 
kiewicza 3.
O czym zawiadamiają w ciężkim smutku 
pogrążeni ŻONA i RODZINA
Inowrocław. Poznań, Oborniki (13462

j N— . .............. ....
I Dnia 28 lutego 1953 r. o godz. 12.30 zasnęła w 

Bogu opatrzona Sakramentami św. nasza uko
chana siostra i ciocia śp.
Maria Meszka

przeżywszy lat 7t
I Nabożeństwo żałobne odbędzie się w środę dnia 

4 marca o godz. 8 w kościele Sw. Mikołaja 
w Inowrocławiu. Po nabożeństwie eksportacja 
zwłok do kaplicy cmentarza Nowofarnego w 
Bydgoszczy, skąd o godz. 16 w tym samym 
dniu wyprowadzenie zwłok do grobowca.
O czym zawiadamiaja w głębokim smutku po
grążeni SIOSTRA, BRAT j RODZINA
Inowrocław, w marcu 1953 r. (13463

BIELIZNĘ do prania — 
przyjme w domu. Adres | 
wskaże IKP Bydgoszcz.

(13861

I PIES beżowy zginał. Wią- 
I domość: Bydgoszcz. Snia- 
; deckich 26-11. (13908
| --------- -—--------------------
| TECZKĘ skórzana brązo
wa zostawiono® w tram
waju nr 1 przy dworcu. 
Uczciwego znalazcę pro
szę zwrot za wynagrodze
niem. Brożek. Długa 50-2.

(139O5p

ZGINĄŁ kotek biały ma
ły w szare łatki. Oddać: 
Nowodworska 38. (13918g

I
 Wszystkim, którzy oddali ostatnią przysługę 

zmarłemu śp.

Feliksowi Orlikowskiemua w szczególności Duchowieństwu, chórowi 
,,Monjusz.ko". delegacji Zakładów Sprzętu In
stalacyjnego, wszystkim znajomym oraz za zło-I
 żonę liczne wieńce składa serdeczne „BÓG ZA

PŁAĆ" ZONA 1 RODZINABydgoszcz, Lubelska 8, m. 1. (13860

Wielebnemu Duchowieństwu, wszystkim krew
nym i znajomym, którzy oddali ostatnią przy
sługę śp.

Annie Szczęsnej
składam serdeczne podziękowanie.

i3902g Syn z rodziną

MIESZKANIA ||

POSZUKUJĘ mieszkania: 
pokoju z kuchnią. Pilne. 
Koszta remontu zwrócę. 
Adres wskaże IKP Byd
goszcz. (13698

II POKOJE |g

SAMOTNY poszukuje po. 
koju śródmieściu lub na 
peryferiach. Oferty IKP 
Bydgoszcz „13880". (13830

ZGUBIONO leg. służbo
wa. Alina Wietrzykowska 
Bydgoszcz. Toruńska 2-3. 

(13879

ZGUBIONO kartę rze
mieślnicza na nazwisko 
Ignacy Michalski. Byd
goszcz. Król. Jadwigi 4-3. 

(13888g

ZGUBIONO kartę mel
dunkowa na nazwisko 
Teresa Jedrejczyk. Zgło
szenia: Nowodworska 22-1 

(13885g

■■t
Dnia 1 marca 1953 r. zasnął w Bogu opatrzony 
Sakramentami św. mój najdroższy mąż. nasz 
ojciec, brat i szwagier śp.

Antoni Synak!ewicz
przeżywszy lat 51

O czym zawiadamia ZONA z RODZINĄ
Pogrzeb odbędzie sie dnia 4 bm. o godz. 17 
z domu żałoby na cmentarz przy parafii św 
Józefa w Bydgoszczy, ul. Toruńska. (13929

Papier biały gazet, rot. mat. kl. VII. g. 94 cm
EIV-10076

REDAGUJE KOLEGIUM - WYDAWCA I DRUK.: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA 
„PRASA DEMOKRATYCZNA - NOWA EPOKA". WARSZAWA, ŚNIADECKICH ’.6 
ODDZ. W BYDGOSZCZY, CZERW. ARMII 18/20, TEL. 33-41, 33-43. DRUKARNIA 1899.

KULTURALNĄ, solidna 
pracujaca starsza panią 
orzv'ue ns wsvim’ Mo- 
kó1. Ofertv IKP Bvd 
goszcz „13389". (13389g

ZGUBY [|

ZGUBIONO karty mel
dunkowe Władysława 1 
Walenty Szarafińscy. Wł 
Befzy_ 12 1.__ (13669g
ZGUBIONO karty mel
dunkowe nr 1150 1 1547 o 
raz pokwitowania na na- 
zwisko Mieczysław No
wak i żony Władysław)' 
Nowak — Gąski. (13755k

ZGUBIONO kartę mel- 
dunkowa na nazwisko Ja
dwiga Basta. Opławiec.

(13836

ZGUBIONO kartę mel 
dunkowa. Marta Jankow
ska. Toruń Rabiańska 5. 

(13732k

ZGUBIONO przepustkę 
stała na nazwisko Tade
usz Kaźmierczak. wydana 
przez Zjedn. Zakłady Ro
werowe. (13899
ZGUBIONO kartę mel
dunkowa. Maria Czyżew
ska. Bydgoszcz. Hanki 
Sawickiej 8-5. (13893g
ZGUBIONO lesitymade 
Ubezpieczalni Społecznej 
Hieronim Stablewski oraz 
legitymacje Ubezpieczalni 
Społecznej, przepustkę 1 
legitymacje służbowa He
leny Efty — Bydgoszcz.

(13831

ZGUBIONO leg. służbo
wa 11282. zaświadczenie 
PKP Zofii Podgórskiei. , ,,< ,uz. tamur 

. (13366g walski. Bydgoszcz.

ZGUBIONO legitymacje 
Ubezpeczalni Soolecznei 
nr 221 102. Edmund Ko- 

. (13858

| OGŁOSZENIA DROBNE po 1.50 zl za słowo Ogłoszenia 
II milimetr.: w tekście 10.50, za tekstem 4.50. nekrologi 3 zł 

za 1 mm Ogłoszenia w specjalnej rubrvce so zł za 1 wiersz 
2-łamowy (za tekstem) W niedzielę I święta so*/. drożej
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Cjyo.ona gon.wo&c

Dn. 14 bm. jedna 
z bydgoskich ma
muś otrzymała z 
Poradni Przeciw
gruźliczej przy ul. 
Gimnazjalnej 11 
aż dwa zawiado
mienia wzywają
ce ją do stawienia 
się z dzieckiem ce

lem dokonania szczepienia BCG. 
Byłoby z tym pół biedy, gdyby nie 
pewne „ale". Jedno z zawiadomień 
wzywało na godz. 10,30 drugie — 
na 11,30, a obydwa w sumie na dzień 
13 bm. (I), który niestety minął.

Maleńka uwaga pod adresem Po
radni: jeśli już być gorliwym — to 
W porę. (Dan)

Osobliwy pryssnic

’k telniku, zadowo- 
(J A lonym, gdyby Cię 
. y spotkała klęska po

Z obrad II sesji WRNI

WIEŚ POMORSKA PRZYGOTOWUJE SIĘ

do wiosennej kampanii siewnej
Polepszające się warunki atmosfe- | wozów sztucznych, nie przekazując . wając również konieczność zwięk- 

„„.„.A.— ... —x» szenja opieki rad narodowych nad 
PGR-ami oraz wzmożenie czujności 
klasowej, która paraliżowałaby jesz
cze skuteczniej niż dotychczas roz- 
bijacką działalność kułaków.

W czasie obrad delegacje spół
dzielni produkcyjnej im. Mariana 
Buczka w Opalenicy oraz POM-u z 
Strzelna w pow. mogileńskim złoży
ły meldunki o podjęciu zobowiązań 
w związku z wiosenną kampanią 
siewną, wzywając do współzawod
nictwa spółdzielnie produkcyjne i

to poważne udogodnienie | ich w należytym tempie spół- 
'___  r . • dzielniom produkcyjnym i indywi

dualnym chłopom. Podobnie jest z 
ziarnem siewnym, które, przeważnie 
jeszcze nie oczyszczone, zalega ma
gazyny GS-ów.

Podczas dyskusji, przedstawiciel 
Ministerstwa Rolnictwa — ob. Mi- 
chalewicz oraz kierownik Wydziału 
Rolnictwa Kom. Woj. PZPR — ob. 
Waszczuk zwrócili uwagę na pomoc, 
jaką udzielają rady narodowe już 
istniejącym i organizującym się 
spółdzielniom produkcyjnym, wysu- i POM-y naszego województwa.

a

wodzi? Z pewnoś
cią nie. Tym bar
dziej byłbyś nieza
dowolonym, jeżeli 
taką powódź u- 
rządziłby ci ktoś 
sztucznie. Lokator 
nr 2 mieszkający 
przy ul. Siemiradz 
kiego 4 zaznał tej 
„przyjemności". Kie 
dy dnia 1 bm. ok. 

godz. 8 rano wszedł do ubikacji, oka 
^tłb sią, że jest ona cała zalana wo
dą. Woda spływała po ścianach i o- 
stadała kałużami na podłodze. Jed
nocześnie okazało się, że tej przy
musowej „kąpieli" zażyła spiżarnia 
t część kuchni.

Ponieważ wypadek ten nie zaszedł 
po raz pierwszy (w ub. roku zda
rzyło się to trzy razy) wspomniany 
lokator wraz z właścicielem domu 
udalt się do mieszkania nr 3, (które 
znajduje się ponad mieszkaniem nr 
2), żądając od lokatora nr 3 wyjaś
nienia. '
Wyjaśnił, on że to od... zmywania 
Podłogi i że, zresztą, każdy lokator 
może robić w swoim mieszkaniu co 
mu się podoba...

Wątpimy, szanowny panie, czy 
Wszyscy się z tym zgodzą. (Szach)

ryczne, I 
dla rolników, gdyż pozwala na przy
spieszenie wiosennej akcji siewnej. 
Zagadnienie to znalazło wyraz na II 
sesji Prezydium Rady Narodowej, na 
którą przybyli m. in. dyrektor de
partamentu spółdzielni produkcyj
nych Ministerstwa Rolnictwa — ob. 
Jerzy Michalewicz oraz kierownik 

' Wydziału Rolnego KW PZPR — ob.
Kazimierz Waszczuk.

W referacie na temat przygotowań 
do wiosennej akcji siewnej, prze
wodniczący Prezydium WRN — ob. 
Mieczysław Lipert — zwrócił szcze
gólną uwagę na konieczność wpro
wadzenia do praktyki rolniczej naj
lepszych środków mechanicznych, 
wykorzystanie najnowszych zdoby
czy agrotechnicznych. Dotyczy to 
szczególnie spółdzielni produkcyj
nych, a więc gospodarstw obejmują
cych większy areał ziemi, gdzie sto
sowanie tych metod jest szczególnie 
opłacalne.

Jeśli chodzi o przygotowanie do 
akcji siewnej, to zanotować tu należy 
jeszcze poważne opóźnienia. Doty
czy to przede wszystkim POM-ów 
i GOM-ów, które dość opieszale 
przeprowadzają remonty traktorów. 
Tak np. GOM-y dotychczas wykona
ły plan remontów zaledwie w 46 
proc., a także POM-y, jak w Sikoro- 
wie i Małej Grzywnie poważnie za
legają z wykonaniem wiosennego pla
nu remontów. Na terenowych ra
dach narodowych spoczywa poważ
ny obowiązek zmobilizowania 
POM-ów i GOM-ów do przyspiesze
nia akcji remontów tak, aby maszy
ny były gotowe jeszcze w okresie 
przed siewnym.

Znaczne niedociągnięcia w pracy 
wykazują jeszcze GS-y w zakresie 
akcji oczyszczenia ziarna i rozpro
wadzania nawozów sztucznych. Wie
le Gminnych Spółdzielni przechowu- 
je w magazynach poważne ilości na-

Walczmy ze szkodnikami
drzew i z^eEeni

Ostatnio stwierdzono, że drzewo
stan w sadach i ogrodach na terenie 
Bydgoszczy jest w wielkim stopniu 
zaniedbany i opanowany przez róż
nego rodzaju szkodniki, które powo
dują duże straty i grożą jego wyni
szczeniem.

Celem zapobieżenia dalszym stra
tom Oddział Leśnictwa i Rolnictwa 
przy Prezydium MRN wzywa 
wszystkich posiadaczy i użytkowni
ków sadów i ogródków działkowych 
do podjęcia energicznej walki ze 
szkodnikami, a szczególnie z ko- 
rówką wełnistą zwaną inaczej mszy
cą krwistą.

Należy usunąć w sadach i ogród
kach opadłe liście, wyschnięte drze
wa i krzewy, oczyścić pnie i konary 
z mchu, porostów i odstającej kory, 
usunąć z drzew oprzędy kuprówki 
rudnicy, złoża jaj pierścienicy na- 
drzewki, brudnic’" nieparki i innych.

Gałęzie suchi nadłamane lub opa
nowane przez zgorzel, parch albo in
ne choroby należy wyciąć, a pnie 
grubszych konarów obielić wapnem. 
Rany i uszkodzenia mechaniczne 
drzew można leczyć przez wydezyn- 
fektowanie 1% siarczanem miedzi i 
zasmarowaniem uszkodzonych miejsc 
maścią lub smołą sadowniczą. Poza 
tym należy przeprowadzić lustrację 

i sadów, wynotować drzewa i krzewy 
Marzeniem wielu młodych chłopców i I opanowane przez szkodniki i prze- ziowezat IntniIri»m Nio ioat 1 , . . ...

CZY CHCESZ
zostać lotnikiem?

ki ze szkodnikami udziela codzien
nie w godz. od 8 — 9 Odiiał Rolnic
twa i Leśnictwa przy Prez. MRN ul. 
C. Skłodowskiej 26 barak I.

Wędkarze bydgoscy 
cieszą się 
coraz obfitszymi osiągnięciami

W sali PINGW odbył się w ub. 
niedzielę VI Zja>d Okręgowy Pol
skiego Związku Wędkarskiego. Dele
gatów na Zjazd powitał prezes okrę
gu ob. Wojtkiewicz, a na przewodni
czącego Zjazdu wybrano prof. Tar
kowskiego. Następnie prezes Związ
ku złożył obszerne sprawozdanie, 
analizując całoroczną działalność.

Związek liczył do dnia 31. 12. 52 r. 
48 kół rozsianych na terenie woj. 
pomorskiego i zrzeszających 10.209 
członków. Okręg bydgoski posiada 
ponadto dwie wylęgarnie. W ub. ro
ku wędkarze zarybili dwukrotnie — 
wiosną i jesienią — rzeki naszego 
województwa w myśl wytycznych 
WRN.

Były pewne trudności w wykona
niu rocznego planu połowów. Ponad
to członkowie związku wspólnie z 
funkcjonariuszami MO zwalczali kłu
sowników, z których 248 podano do 
ukarania administracyjnego a innym 
odebrano sprzęt rybacki.

W okresie martvym, to znaczy 
szkoleniezimą przeprowadpno _____

ideologiczne i factowe na terenie 
Związku. Czlonkovie Związku kon
trolowali również /ody należące do 
PGR i SR, przyczajając się walnie 
do wykrycia kłu.«vników i szkod
ników. (g).

\jKTryrvi\ia,
Ach, te żarówki

Onegdaj nabyliśmy 
wek, z których 4 w 
kim czasie przepaliły 
my nowe lecz okazało 
ich był bardzo krótki, 
się przepaliły. (Obie mają znaki fab
ryczne: L 3 Polamp).

Ponieważ często słyszę skargi na 
produkowane żarówki, apeluję, za 
pośrednictwem redakcji IKP do fa
bryk lamp elektrycznych, ażeby 
podniosły jakość żarówek. 60 wałów
ka, której „żywot" trwa około mie
siąca, stanowi znaczny uszczerbek 
w budżecie domowym, bo wiadomo, 
że psuje się nie jedna, lecz kilka. 
Pracownicy, podnoście jakość lamp 
elektrycznych! (Jż)

kilka żaró- 
bardzo krót- 
się. Kupiliś- 
się, że żywot 
Dwie znowu

dziewcząt jest zostać lotnikiem. Nie jest 
to już tylko marzenie. Każdy, kogo po
ciąga ten zawód, może go zdobyć.

W Bydgoszczy werbunkiem i szkole
niem ochotników zajmuje się Zarząd O- 
kręgowy Ligi Lotniczej przy ul. Gen. 
Stalina 68.

Można szkolić się w takich specjalno
ściach jak: lotnictwo szybowcowe (wiek 
od 16—21 lat), lotnictwo silnikowe (wiek 
od 17—21 lat), skoki spadochronowe I 
stopnia (16—26 Irt) i II stopnia (17—26 lat) 
oraz mechanika lotnicza (18—21 lat).

Kandydatom udziela szczegółowych in
formacji codziennie Żarz. Okr. LL przy 
ul. Gen. Stalina 68 (barak 5) i Oddział 
LL przy Al. 1 Maja 71 w godz. od 8—16.

Is KOMUMKMY
Przy Spółdzielni Pracy Muzyków utwo

rzono klasę śpiewu solowego, prowadzo
ną przez ob. Eleonorę Busko — Turkow
ską. Zapisy przyjmuje sekretariat przy 
ul. Długiej 62 codziennie od godz. 12 do 
15.

Zarząd Koła Śpiewu „Halka" zawiada
mia, że 3 marca br. o godz. 19-tej odbę
dzie się w sali ZS Stal (dawn. BTW) uro
czyste zebranie z okazji 70 rocznicy zało
żenia Towarzystwa, na które za rząd u- 
przejmie zaprasza społeczeństwo.

Wymiana i sprzedaż inwentarza żywe
go odbywa się w każdą niedzielę od 
godz. 9—12 przy ul. Warszawskiej 7.
★ Biblioteka Miejska organizuje 3 bm. j 

o godz. 19 w pracowni naukowej przy 
Placu Bohaterów Stalingradu odczyt ot. 
..Mikoła’ Kopernik — astronom i le
karz". Odczyt wygłosi prof. dr. L. Zem- 
brzuski. kier. Biblioteki Lekarskie).

afc Prezydium Powiatowe) Rady Naro
dowej w Bydgoszczy zwołuje sesję Po
wiatowej Rady Narodowej poświęcona 
sprawie wiosennej akcji siewnej. Sesja 
odbedz’e się 4 marca o godz. 10 w sali nr 
36 przy ul. Słowackiego nr 7.

słać wykaz z podaniem nazwiska i a- 
dresu właściciela lub użytkownika 
do dnia 15 bm. Oddziałowi Rolnictwa 
i Leśnictwa.

Bliższych informacji na temat wal-

^dpowitdjxi REDAKCJI
Henryk H. — Wąwelno. Reflektujemy 

tylko na krótkie, szczegółowe podające 
wszystkie okoliczności — notatki. (925)

W. J. — Bydgoszcz. Nadesłana scenka 
zwyczajów* nie została zakwalifikowana 
do druku. (926)

A. Haneglad — Koronowo. Proponuje
my opublikować płatne ogłoszenie po
przez Biuro Ogłoszeń IKP — Bydgoszcz, 
Stalina 2 o chęci sprzedaży tej książki.

(928)

UJRZYMY O 
KJ NA EKRANACH f 

kin bydąoskich °
W marcu na ekrany kin bydgo

skich wejdą nowe filmy produkcji 
zagranicznej. Śmiało można rzec, Ze 
nowy miesiąc zapowiada się dla ki
nomanów interesująco.

W kinie „Orzeł" oglądamy film 
„Chłopcy znad Kranichsee", który 
nakręcono w NRD. Scenariusz i re
żyseria w tym obrazie są dziełem 
Artura Pohl. Film ma fabułę mło
dzieżową zbudowaną w ten sposób, 
że ogląda się go z napięciem.

Za kilka dni zobaczymy ra
dziecki film „Kurtyn* w górę“, 
na którym --ujrzymy różne wido-___ _____ „ ,. JI4Cua
wiska i koncerty. Szczególnie więc i tylko odpowiedzieć na PY)ia kon_ 
radzimy wybrać się na „Kur-1 kursowe zawarte w kup? j^dry 
tynę“ miłośnikom muzyki, opery---- o-Tieiciei’ '
i baletu. Jako dodatek do fil
mu radzieckiego będzie wyświetlana 
krótkometrażówka „Realizm w ma
larstwie polskim". W marcu z fil
mów radzieckich ujrzymy nadto re
portaż kolorowy „1 Maj 1952 r. w 
Moskwie" z dodatkiem „Jedźdzcy 
Kubania" oraz wznowiony „Krążow
nik Wareg" z dodatkiem pt. „Skoki 
na nartach".

Vittorio de Sica, postępowy reży
ser włoski, nakręcił dobry film p<t. 
„Cud w Mediolanie". Daje mu on 
tyle povrodow do znakomitości, co 
poprzednie dwa obrazy „Złodzieje 
rowerów" i „Dzieci ulicy", znane na
szej publiczności. Nowy film de Sica 
wyświetlany jest w „Pomorzaninie".

W dniach od 7 do 13 marca odbę
dzie się w kinie „Pomorzanin" I Fe
stiwal Filmów Rumuńskich, o które
go szczegółach niebawem poinformu
jemy (ż-fa)

Konknrs nprzeintści

Wypełnij kłpon 
a możew wygrać

Już od kilku dni wa ijKonkurs 
uprzejmości" zorganiwsriy _r2ez 
Polskie Radio oraz PSŁ^jd 
i PDT. W konkursie me u_ 
dział każdy bydgoszczan Trzeba

zamieszczamy w dzisiejsz' nume'_ 
rze.

Klientów biorących udzi., kon_ 
kursie czekają również c, na_ 
grody w postaci radia ma 
nier", kajaka, teczki skórzź’ser_ 
wisu do kawy, naczyń
i KsiązeK. Zwycięzcy zost.DA®^0- 
dzeni na wielkim ^koncert 
wym, który odbędzie się skoń
czenie konkursu. Nagrody klien
tów będzie można ogląd)uż we 
wtorek w jednej z witryPT-

KUPON
1) Nazwisko i imię 1 numer 
sprzedawcy, który wtżnia się

uprzejmością . . .

Z sHikoncertflwej

Karłowicz Dworzak
■Z ontynuując cykl lutowych koncertów i 

poświęconych muzyce Karłowicza, 
Filharmonia Pomorska wypełniła nią je
szcze pierwszą część wieczorów 20 i 21 
bm. Naprzód wykonano jego ostatni nie
dokończony i niezinstrumentowany poe
mat symfoniczny „Epizod na Maskara
dzie". Niewiadomo, jaki by ostatecznie 
kształt to dzieło przybrało, jakim by po
prawkom czy retuszom uległo, jakim fi
nałem rozwiązane by zostało rosnące w 
nim napięcie dramatyczne. Można tylko 
stwierdzić, że ta instrumentacyjna szata, 
w którą szkic Karłowiczowski przystroił 
jego przyjaciel, znawca i propagator jego 
sztuki — Fitelberg, odpowiada stylowi 
innych jego dzieł orkiestralnych. W każ
dym razie odczuwało sie w tym poema
cie lwi pazur największego . * ’ * J 
symfonika nawet w tej nieco uproszczo- 
nel formie, na jaka sie 
zdobyć zes-nół orkiestry 
niepe’nel swej obsadzie.

A pntem ns*vszeli<my 
przez krtmnozv*nra jako 
doścl" Ipkcew^fn^r. ate 
słnchac',v corderznie wPaoe. 
znów ąip w

polskiego 

może obecnie 
pomorskiej w 

pieśni, choć 
„grzechy mło- 
zawsY*' przez

Rvło Ich 
odmiennvm niż 
rp i ni«» w SO- 

punnwvm, iar-7 wvknnfl-
n«n. a wMr wro^zacp dużo urozmaicenia

W inny klimat muzyczny. Choć właściwa

muzyce słowiańskiej uczuciowość I me- 
lodyjność i tu także nadała dziełu silne 
l______ ___ __ 1 -
Karłowiczowskie głębokie smutki i tra
giczne rozpacze. Nieskomplikowana w 
swej budowie, łatwa, jasna i pogodna 
przeniosła nas w inne, diwne czasy. Ale 
choć tylko 20 lat dzieli te dwa dzieł* 
symfoniczne Polaka i Czecha, jakaż mię
dzy nimi różnica w nastrojach i formie 
wyrazu artystycznego, zwłaszcza w in- 
strumentacji! Jak daleko wybiegł na
przód polski twórca w porównaniu z cze
skim pobratymcem!

poKko-czesks koncert dzieł sym
fonicznych prowadził 7. Wendvński ręka i 
pewna i energiczną, unikaiac zhednej ■ 
gestykulacji, loplę.i w symfonii Dwnrza-• 
ka niż w ..Epizodzie", której rysunek I 
nie zawrze wychodził do*ć wvraznip i 
pla«*vcznle. Robiło to wrażenie, jakbv . 
niednorowadzono jego przygotowania do 
o«f^fka.

Pieśni Karłowicza śpiewał K. Czeko- 
tow«ki. Potraktował je zhvt po opern- 
w»mn. za du*o w tvm śpiewie bvło for- 
snwan’a. iakhv nrtvsta pramał efekt 
wvwn»aó sama siła tonu, a nie miekk«»o 
frazowaniem tvch nastrojowych, pełnych 

utworów. Może też

BYDGOSZCZ — STARGARD 10:10
W ub. niedzielę w sali PZBM w 

Bygoszczy odbył się mecz pięściarski 
w ramach rozgrywek o „Puchar 
Miast", pomiędzy reprezentacją Star
gardu Szczecińskiego i reprezentacją 
m. Bydgoszczy. Mecz zakończył się 
wynikiem remisowym 10:10.

Wynik meczu nie odzwierciedla 
przebiegu spotkania, gdyż reprezen
tacja Bydgoszczy zasłużyła sobie na 
zwycięstwo przynajmniej w stosun
ku 13:7. Sędziowie bowiem, głównie 
arbiter ringowy Mikołajewski, po
pełnili dwie rażące pomyłki przy-i 
znając wynik remisowy w wadze 
muszej w której bydgoszczanin Pan
fil R. walkę swą z Biernackim wy
grał bezapelacyjnie, oraz w wadze 
lekkopółśredniej kiedy to zdykwali- 
fikowano Żurawskiego rzekomo za 
uderzenie Mleczaka (Stargard) przed
ramieniem.

A oto wyniki poszczególnych walk:। 
zawodnicy i

punktował zaś Lewicki z Torunia.
. (S)

PIŁKARZE CWKS WARSZAWA 
W BYDGOSZCZY

Jak się dowiadujemy w najbliższą 
niedzielę 8 bm. na Stadionie Letnim 
ZS Gwardia przy ul. Sportowej w 
Bydgoszczy dojdzie do atrakcyjnego 
pojedynku piłkarskiego pomiędzy 
I-ligową drużyną CWKS Warszawa i 
miejscową Gwardią. Do meczu tego 
drużyna warszawska zapowiedziała 
przyjazd w swym najsilniejszym 
składzie.

Gwardia Bydgoszcz przeciwstawi 
drużynie wojskowej swój najlepszy 
zespół z Burchardtem, Dziadkiem, 
Murzynem, Piątkiem, Norkowskim II 
i Brzeskim J. na czele. Mecz rozpocz- 
nie się o godz. 15. Szczegóły podamy 
niebawem.

2) Nr sk^pu, adr j 
przedsiębiorstwa (Rjd,

PDT, MHM) . . .

3) Dlaczego wyróżnam:

nazwa 
PSS,

4) Nazwisko, imię i adres kupu

jącego

nietno. rozwiały Sie już edzieś w nim | (na pierwszym miejscu 1T o r I a , (1 i o a 11 * c 1.'ia)a)\a1/ia .miltt-i 1 A—,. -i Stargardu).
Biernacki zremisował a (

R., Zdziennicki przegrał przez dy-' 
skwalifikację w III rundzie z Kąt-! 
nym, Gabler zwyciężył walkowerem 
z powodu nadwagi Panfila J. W wal- ■ 
ce towarzyskiej zwyciężył Panfil j 
przez dyskwalifikację przeciwnika, j 
Narkun uległ w I starciu przez tko. । 
Kużmie, Hartyniuk zwyciężył w II | 
starciu przez techniczny nokaut Ka- | 
raska, Taraszkiewicz zremisował z l

• | Dymarkowskim. Mleczak wygrał, 
przez dyskwalifikację z Żurawskim 
II, Zieliński uległ w III starciu przez 
dyskwalifikację Posmowskiemu, w 
wadze półciężkiej bydgoszczanin Pa- 
terka zdobył punkty walkowerem z 
powodu niedopuszczenia przez leka
rza zawodnika Stargardu. Wreszcie 
w wadze ciężkiej Kniewski znokau
tował już w pierwszych sekundach 
Czerniewskiego. j

W ringu sędziował Mikołajczak,

nónnwHflnł rłn<nwf hnr-fnnnwpTnu. Suh-

kach H. Gawrońskiej-L”vo--ic7
M. Piątkiewicz

z Panfilem
^Lteatr
ZIEMI POMORSKIEJ
Wtorek: Kto zawinił 

(przedstawienie zamknię
te).

Środa: ..Kto zawinił" 
(g. 19).

£M?KfNA
Pomorzanin: Cud w Me 

dlolanie (15.30. 18. 20.30).
polonia,: Admiral Na

chimow (17 i 19).
Orzeł: Chłopcy znad 

Kranichsee (171 19).
Wolność: — 

zdrady (16, 17.15, 
19.45)

Gryf: Wschodnie zaloty 
(17 i 19).

Bałtyk: Sekretarz Rej- 
komu (17 i 19).

Mir: Wesoły jarmark I 
(17 i 19).

Dokumenty
18.30 1

Rozmaitości: Dokumen
ty zdrady (godz. 16—23).

FOtopiastikon: Praha. 
Czynny w dni powszednie 
(godz. 16—20) oraz w nie 
dziele i święta (14—21)

© D¥Ż(/R¥
Dyżur nocny w godz. 

od 21 do 8: apteka nr 16 
Dworcowa 42 (teł. 24-66) o- 
raz apteka nr 12 Grun
waldzka 37 (tel. 34 31).

X WYSTAWY
Pomorski Dom Sztuki: 

Pokaz sztuki ludowej, w 
dni powszednie od godz 
10 do 13 oraz od 16 do 18 
(w dni poświateczne nie 
czynny), w niedziele i 
święta bez przerwy od 
godz. 10 do 16

Muzeum im. Wyczólkow-

skiego: Zbiory stałe (codz. 
godz. 10—16, w środy godz. 
12 — 19, w niedziele godz. 
10—14). W dni poświąteez- 
ne nieczynne.

..Realizm mieszczański 
w malarstwie polskim 
XIX W."

fgTRADlO
BYDGOSZCZ — TORUŃ 
PROGRAM LOKALNY
Wtorek. 3 marca 1953 
1C.27 Bydgcski dziennik 

radiowy. 16.30 Wiadomo
ści sportowe. 16.35 Ulu
bione utwory. 17.30 Melo
die do tańca ara zespół 
Mieczysława Janicza z u- 
działem ..Sióstr Trlola” 
refreny. 17.50 Audycja dla 
młodzieży pt. „Kto tu 
jest gospodarzem w onr. 
Z. Sikorskiej. 18.05 „Mło
dzi soliści". 18.20 „O czym 
mówi wieś".

i


